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Wychodzi codziennie. 


Przedpłata osi we Lwowie rócznie 18 złr, — pół 
AA 9 złe, — kwartalnie 4 zir. 50 cnt. — mie- 


sięcznie 1 złr. 50 cnt. 

Z przesyłką pocztową w 
rocznie 24 złr. — 
miesięcznie 2 złe, 

Z przesył ocztową z 
h 40 Krok kwartalnie 12 marek 5 sgr 
Francji, Anglji , Belgii 
80 franków — kwarta 
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ie 20 franków. 
Numer kosztuje 10 centów. 


Manuskryptów Redakoja nie zwraca. 


Lwów 28. kwietnia. 


Jakiego stopnia nikczemności zdolni są 
Moskale, dowodzi najlepiej powtórzony przez 
St. Pietierb. Wiedomosti artykuł dziennika 
Birżewaja Gazeta z powodu rewolucyjne- 
go ruchu w Rosji. W artykule tym czy- 
tamy : 7 

„Nie pośród naszej młodzieży, nie w 
kołach swobodnie myślących należy szukać 
źródła, zkąd płyną oburzające przestępstwa, 
których jesteśmy świadkami. Nie; tam 
ich szukać należy, gdzie się sku- 
piają resztki pańszczyżniane, u 
polskiego szlachectwa, w tej sierze, 
gdzie się obracają ludzie bez gruntu pod 
nogami, wyzyskujący porywy naiwnej mło- 
dzieży dla wytworzenia mętnej wody, w 
której ryby łowić zamierzają. Wykrycie 
przywódców tego ruchu, wpędzających tylu 
ludzi w nieszczęście, byłoby prawdziwem 
dobrodziejstwem dla Rosji, uwolniłoby ją 
od zmory duszącej nas od tak dawna. Lecz 
zadanie to niełatwe; osobistości te wyćwi- 
czyły się w sztuce wyręczania się przez 


| drugich, a same zostają w ukryciu.* 


Jest to bezwstydna, niczem nie osłonio- 
na, własnej nikczemności świadoma denun- 
cjacja — której celem sprowadzenie na 
Polskę, nowego, sroższego niż dotąd uci- 
sku. Denuncjacja prócz tego fałszywa. Ze 
od całego ruchu nihilistycznego i rewolu- 
cyjnego w caracie, Polacy tendencyjnie i 
systematycznie trzymali się i trzymają z da- 
la, jest faktem, całemu światu w adomym, 


+ a wszystkiemi dotychczasowemi procesami 


i śledztwami w całej pełni stwierdzonym. 
W każdym większym procesie politycznym 
w carstwie, policja, prokuratorja i sądy z 
całą usilnością szukały sprężyn polskich, 


E wszelkich dokładały starań, ażeby tamtejsze 


rozruchy polityczne można na karb Pola- 
ków zwalić. Po każdym zamachu, rozpu- 
gzozono zaraz pogloskę, ia sprawca jogo jost 
Polak. Wszystko jednak nadaremnie. Prócz 
tu i owdzie 
w procesa takie wmięszanych, nie wykryto 
żadnego udziału m tem mniej inicjatywy 
ze strony polskiej — a gdziekolwiek udało 
się policji wpaść na jaki ślad sprawcy za- 
machu, okazywało się zawsze, iż był nim 
pełnej krwi Moskal. Wszystkie organa pra- 
sy polskiej, którym wolno swobodnie wy- 
powiadać swą opinję polityczną, oświadcza- 
ły się jednogłośnie za tem, że nam Pola- 
kom w sprawie między carem a jego wła- 
ściwymi poddanymi, zajmować tylko stano- 
wisko widzów — a znalazł się nawet or- 
gan, który chciał nas wprawdzie czynnie 


jw tę sprawę wmięszać, ale stawiając nas 


o stronie cara. To wszystko nie prze- 
Bzkadza jednak moskiewskim _ dziennikom 
ystąpić z przytoczoną u wstępu denun- 
cjacją, i skierować ją przeciw komu? — 
właśnie przeciw najbardziej zachowawcze- 
mu żywiołowi w Polsce, przeciwko tej 
szlachcie, która już dla samego społecznego 
stanowiska swego, ruchu  socjalistyczno- 


Wykłady w onropojskich mniwarsytelaći. 


Przez 


STEFANA BUSZCZYŃSKIEGO. 
(Ciąg dalsay.) 
Narody niewątpliwie żyłyby w zgodzie, gdyby 
ich nienawiść nie była co chwila podsycaną przez 
Zło wychowanie, przez zły wykład historji i przez 


| ieograniczoną wielu wojowników chciwość. Dziś 


Wojna przybrała straszne rozmiary. Armaty się 


| Rie męczą. Dawniej trzeba było dni kilku, dziś w 


Mdnym padają tysiące. Uciążliwym, kosztownym, 


| długim niegdyś marszom dziś koleje żelazne przy- 


Chodzą w pomoc; a z olbrzymich długów ciązą- 
tych na całej Kuropie widzimy, iż owoce handlu 
ochłonięte są przez ciągłe wojny lub gorszy 
zeze stan wojenny, rozciągnięty nad całem spo” 
zeństwam. „Zbrojny pokój!“ Wszak to jest 
Łdobycz XIX wieku, wynalazek dyplomacji! Proste 
Pojęcie oburza się na tę nielogiczną kombinację 
Wyrazów. Brzmi to jak wodnisty ogień. A jednak 
ministrowie powtarzają te słowa; uszy zaś publi- 
Bzqości tak się z nimi oswoiły. iż stan taki wydaje 
czytającym dzienniki bardzo naturalnym. 
Skutek rozszerzonych jasnych pojąć akonomji 
ołecznej narody mają więcej pieniędzy, ale wię- 


| £ej płacą na wojny. 


Usposobienie narodów nawzajem nienawistne 
«ie ogranicza sią ciągłą walką; przeszło na inne 
Pole. Formy obłydnej grzeczności i pozornie dobre 
unki dla interesów handlowych, nie stłumiły 


| bynajmniej między niektóremi i 
: y niektóremi narodami dawnych 
histo ii 7, ść 


rycznych uraz. W ogólności jest że miło 
społeczeństwie ? jest że szczery, przyjaźny zwią- 
między narodami? Na dnie zatajona wza- 


w 


yatkich : zazdrość, chęć wyniesienia się jednego 
rugim. 


Państwie Austrjackiem 
półrocznie 12 złr. — kwartalnie 6 złr. 


a granica: do całych Nemico 
10 


Włoch i Szwajcarji rocznie 


We Lwowie Wtorek dnia 29. Kwietnia 1879. 
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nihilistycznego nie popiera, i popierać 
nie może. Niedorzeczność tej denuncja- 
cji jest tak oczywistą, tak dla ka- 
¿dego zrozumiałą, że się o niej dłu- 
żej rozpisywać nie potrzebujemy. Do- 
dajmyż tylko jeszcze — że dzienniki war- 
szawskie dały tej denuncjacji poważną 
'wprawdzie, lecz nie mniej stanowczą a zu- 
pełnie zasłużoną odprawę — wykazując, iż 
właśnie elementa społecznego rozkładu nie 
od nas udzielały się społeczeństwu mo- 
skiewskiemu, bo ich u nas nie było — ale 
owszem ztamtąd do nas przecisnąć się sta- 
rały; że wszelka zresztą demoralizacja ztam- 
tąd szła do nas a nie odwrotnie. Nie mogły 
napisać tego, że idee społecznego przewro- 
tu, jakie dziś znaczną część opinji mo- 
skiewskiej opanowały, są tylko szerszem 
rozwinięciem i zastosowaniem na własnym 
gruncie tego, co rzad mosklewski u nas 
przez owe osławione komitety urządzające 
wykonywał. Nie mogły napisać — bo cen- 
„zura nie pozwoliłaby odejmować carowi 
uroku: „oswobodzieiela*, że swobodę spo- 
 łeczną zawdzięcza chłop polskii moskiewski 
głównie inicjatywie polskiej i litewskiej 
szlachty, tej właśnie, która dzisiaj mo- 
skiewscy dziennikarscy denuncjancji o pań- 
szczyźniane posądzają zachcianki.  Musiały 
wreszcie, ażeby odpowiedź swą szczęśliwie 
przez cenzurę przeprowadzić, dać jej pewną 
cechę lojalności, powołując się na słowa 
jen. Kotzebuego wyrzeczone po zamachu do 
deputacji m. Warszawy. Z tem wszystkiem 
— dla czytających między wierszami — 
odpowiedzi te zupełnie | 
dość wyraźne — a sensem ich to, cośmy, 
już tylekrotnie wypowiadali: nie mięszamy: 
się i mięszać nie chcemy w wasze walki) 
domowe — pożerajcie się sami między so- 
ba — gińcie bez nas, naychorobę będącą 
koniecznym wynikiem waszego znikczemnie- 
nia. My zaś — swobodniej piszący — do- 
dać możemy: i koniecznym wynikiem de- 
spotycznego systemu rządu, który nie może 
wychować obywateli, ludzi — a wycho- 
wuje tylko niewolników, albo z pokorą 
wytresowanego zwierzęcia znoszących plagi, 
jakie na nich spadają — albo też z rykiem 
rozpaczy i wściekłości niszczących wszy- 
stko na okół, bez świadomości, co nato- 
miast zbudują, 
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Słusznie przewidywaliśmy , że deputacja 
szlachty galicyjskiej na uroczystość: srebrnego we- 
sels cesarskiej pary nie będzie mieć tego znacze- 
nia politycznego, jakie chiał koniecznie dopatrzyć 
Czas. Odpowiedź cesarza jest zupełnie konwencjo- 
nalng tylko, i bez żadnej, choćby najlżejszej alu- 
zji politycznej. Co, więcej — podczas gdy w prze- 
mowie do szlachty czeskiej cesarz z naciskiem 
podnosj wielkie zasługi jej przodków i wyrażą 
nadzieją. że „oba szegopy zumiesgkującę królestwą 
Czech zgodnie pracować będą dla wspólnego do- 
bra, — to przeciwnie w odpowiedzi na słowa hr. 
Kazimierza Krasickiego, który najwyraźniej w i- 
mieniu polskiej szlachty życzenia składał, ce- 
|Sarz dwukrotnie tylko da galicyjskie) szlachty 
się odzywa, unikając tek sjarannie wszelkiego wy- 


| A jednak tylko federacja wolnych z wolnymi, 
| tylko przymierze narodów z narodami jest jedy- 
nym środkiem mogącym ochionić społeczuość od 
klęski nieustannych wojen przez wzajemne zobo- 
wiązanie się szanowania istniejących albo odzyska- 
nia wydartych praw, każdemu narodowi należnych. 

Cóż ludzi do takiego stanu zawziętości do- 
prowadziło? Wiekowe poniewieranie wszystkich 
praw przyrodzonych i narodowych. Są tacy, któ- 
rzy odpowiedzą na w: „Toż właśnie czuwamy 
„nad waszem bezpieczeństwem, nad powszechnym 
„pokojem. Nie dajemy wam zupełnej wolności, 
„boście niedojrzali. Musimy trzymać was w kar- 
„bach; ale w jem wasza wina. Zarzucacie nam 
„chytrość i używanie gwałtownych Środków prze- 
„mocy. Sami zmuszacje nas do tego. (Gdybyśmy 
„inaczej postępowali, tonęlibyście we własnej krwi; 
„uropa byłaby teatrem nieustannej rewolucji. 
„My społeczeństwo strzeżemy od tych kięsk.* 

Zbytek łaski! Właśnie to najgłówniejszą 
klęską społeczeństwa, iż Europa pozostaje pod 
panowaniem systematu, który nie jest czem innem 
tylko wywrotem wszystkich praw. Gdy uciśnieni 
chcą się wyrwać z pod dławiącej przemocy, 
wnet czciciele siły krzyczą: „Baczność! Rewolucja! 
Niespokojni ludzie cheą zburzyć porządek i spo- 
kój“! Naiwne społeczeństwo im wierzy, choćby 
nawet nikt nie myślał o rewolucji. 

Widzimy, iż w krajach, gdzie szczerze liberal- 
ne instyfucje przemagają lub całkiem niemi rządzą, 
narody nie marzą wcale o zdohyczach i rozsze- 
rzeniu granie. Wewnętrzny spokój jest owocem 
dobrych ustaw. Czy kraje z mądremi liberalnemi 
ustawami, kiedykolwiek obawiały się komunistów, 
nihilistów ? Szalone chwilowe wybuchy należą tam 
do wyjątków. 3 

Czy Szwajcarja kiedy myślała o zdobyczach ? 
Jeżeli zwiększała się, to na mocy dobrowolnych 
układów. sojuszem sprzymierzonych z sobą kan- 
tonów. Niech niedoperze nie hamują oświaty, a 


mna niechęć, którą podsyca spólny wróg ich | zgoda będzie. 


Cóż dziś przeszkadza narodom zawrzeć nie- 
„zwyciężone przymierze zgody pomiędzy sobą, dla 
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POLSKI 


rażenia, któreby się odnosiło do naszej narodowej 
przeszłości. Okoliczność ta, że cesarz nie raczył 
nazwać deputacji polską, pomimo iż ona jako 
polska się przedstawiła, —pominięta jest oczywiście 
milczeniem w Czasie, który jednak równocześnie 
ku zbudowaniu swych czytelników wielkie zna- 
czenie przypisuje temu, iż jeneralny gubernator 
hr. Kotzebue w Warszawie *do składającej życze- 
nia deputacji jako do Polaków przemawiał. 

Pozostawiamy przeto Czusowi i Gazecie Lwow- 
skiej szczegółowe opisy owej wielkiej, historycz- 
nej chwili, kiedy.. „pięćdziesiąt fiakrów 
wyruszyło z 
tację do Burgu 
który ma przecież w przeszłości swojej tyle Świet- 
nych wspomnień, że podnosząc znaczenie obecnej 
deputacji do wysokości historycznego wypadku 
wywołują organa rządowe wrażenie wprost prze- 
ciwne temu, jakie chciały wywołać. 


Głosy prasy wielkopolskiej 


przeciw „Czasowi.” 


Z konsekwencją, godną lepszej sprawy, Czas 
krakowski utrzymuje się upareie przy raz wyrażo- 
nych zapatrywaniach z powodu” zamachu na cara 
— i twierdzi, że tylko „wareholskie* dziennikar- 
stwo lwowskie potępia te jego zapatrywania. Po- 
twarczemi nazywa zarzuty nasze. kiedy spowodo- 
wane zamachem artykuży jego piętnujemy mianem 
serwilizmu — i widzimy w nich wyraźną dążność 
do tego, by z narodu polskiego uczynić filar ca- 
ratu i jego systemu. Rzecz dziwna jednak, że 
wszędzie tak samo zrozumiano słowa Czasu, 
i tak samo je potępiono. Uczynił to ostatni 
Dziennik Poznański — wezyniła przed dwoma dnia- 
mi w słowach bardzo wymownych Gazeta Toruń- 
ska. Na poparcie tego, cośmy o tem pisali, poda- 


ljemy w całości te artykuły, Gazeta Toruńska, p. t. 


„Czas a car” pisze co następuje: 
„Wychodzący w Krakowie Czas, a o 
zbro- 


wystarczają i sq |zamachu na życie cara Aleksandra , potępił 


dnią, skrytobójstwo, królobójstwo i przewrotne ga- 
sady, które takiemi środkami posługują się w wal- 
ce politycznej czy też społecznej. 

„W tem też zgoda, Zbrodnia zbrodnią. mor: 
derstwo morderstwem pozostaje, czy ma za przed: 
miot cara czy żebraka, czy płynie z samolubnych 
lub też politycznych motywów. laaczej uświącało- 
by się zasadę, że cel uświęca Środki. 

„Ale Czas idzie dalej. Widząę w krokach poz- 
paczy, która po kilku wiekach najokrutniejszej ty- 
ranji w Rosji i wśród powszechnej korupcji tam- 
tejszego rządu szuka tego, co sią człowiekowi na- 
leży, widząc w tej rozpaczy jedynie tylko sam 
przewrot i rewolucję powszechną, gromi ją w naj- 
surowszy i najhezwzględniejszy sposób. 

„Lecz i to jeszcze pominąć można, choć na- 
leżałoby tak w obronie godności człowieka, jak w 
imię sprawiedliwości, a co większa w interesie 
utrzymania porządku społecznego, 
przypomnieć caratowi i tyranij, 00 zawiniły i 
czem tę rozpacz wywołały. 4 ustaniem przyezyn , 
ustałyby i skutki; 

„Usego zaś żadną miarą Czasowż darować 
nie można, to samozwańcze występowa- 
nie wimię narodu polskiego i ofiaro- 
wanie się carowi, tyranji i korupcji 
roqyjskiej z posługami tego naro du 
polskiego na podtrzymanie aktu- 
tnych rządów carskich, 

„Czas pamięta przecież, ile krwi wyciekło 
serca narodu za sprawą carską j carskich rządów, 
pamięta, jaka też rzeka, płynąc od strony, gdzie 
Sybiru piekło, pizez wszystkie ziemie wygnania 
przecieka, 

„Czas pamięta przecież, ilu to milionom uni- 
tów wydarli carowie wiarę, jakie okrucieństwa 
spełniali na biednych wieśuiakach i kobietach u- 
niekich 7... 


wzajemnej obrony? Tradycyjna nienawiść wszcze- 
piona od wieków i podtrzymywana przez złe wy- 


chowanie, przez zły wykład nauk lub sarmmolubne | k 


pochlebstwa. 

„ Wszystko wpływa na to, aby zniszczyć wza- 
jemną miłość a rozdmuchiwać zawziętość w spo- 
łeczenstwie : sposób życia, forma ukształcenia, tłum 
różniących ludzkość idei, które jakby za każdym 
oddechem z powietrza sią wciągają. To sprzyja 
despotyzmowi. Divide eż impera. A wszak w 
tem eult dyplomatyczna mądrość! 

Vieraz przychodzi na myśl, czy to być może, 
aby człowiek był tak złym z nażury jakim jest 
rzeczy wiście ? Najdrapieżniejsze ywięrzę nie do- 
puszeza się takich okrucieństw, do jakich człowiek 
jest zdolnym! Niech co chcą mówią optymiśeji; 
oświata okrucieństw nie zmniejszyła. Źe sią nie 
dzieją tu i ówdzie harhargyństwa, to nie dowód 
że jest zmiana. Za to w wielu krajach wynalezio- 
no sposób męczenia ducha. A. czyż męczarnie du- 
cha są mniej boleśne od tortur ciała? Można przy- 
puścić ażeby tak potworne wypaczenie się natury 
ludzkiej nastąpiło bez wielu szkodliwych wpływów? 

Nie tylko w historycznem lecz w fizjologicznem 
badaniu znajdziemy nie mało przyczyn, które zmie- 
niły normalny kierunek natury ludzkiej. Obręną 
np. leży w zachowawczym instynkęje każdej joz 
dnostki, a więc wojna odporna, jest wynikłością 
prawa przyrodzonęgo i prawem nięzaprzeczonem 
wielkiej narodowej rodziny. która zachować chce 
swoją indywiduaino-narodową własność. Lecz na- 
pad jest już wykrzywieniem natury człowieczeń- 
stwa, jest użyciem i jednostronnym kierunkiem 
sił zwierzęcych. Broni się człowiek ; napada 
zwierzę. 

Dla wszęchstronnej Nauki otwarte obszerne 
pole badań. Powinnością medycyny jest zgłębić 
powody, które naturę człowieka zniżyły do na- 
tury zwierzęcej, co mówię! pogrążyły ją niżej niż 
drapieżny instynkt najdzikszych zwierząt, pragną- 
cych tylko apetyt swój zaspokoić. Fizjologiczne 
odkrycia zupełnie inne znaczenie mogą nadać 
prawom. 


hotelu France" —wioząc depu- 
ru Przesada taka ubliża narodowi, 


swym organem Czasem na czele, korzysta „przecież 
zzamachu na cara, by „w imieniu narodu zdawać 


innego: „Nie łatwo była pokonać lud, który się 
karmił mięsem dzikich zwierząt". — Liban mówi: 
„Pokój dļa Kraqpków jest okropną klęską“. 


Bi 


„Czy to burzenie porządku boskiego i praw 
ludzkich mniejsze jest, dla tego, że je zadekreto- 
wano z tronu i przeprowadzono w drodze uporząd- 
kowanej administracji; albo dla tego, że wydzie- 
rało tylko wiarę, mienie, wolność, krew i życie bie- 
doym prostakom, a nie koronowanym, nie dygni- 
tarzom i orderowym panom ?... 

„Czas przecież nie powie, ża mniej grzeszna 
i mniej niebezpieczna burzyć porządek boski. niż 
carski ?... 

„Naród polski brzydzi się zbrodnią, to pe- 
wna, i dla tego ani skrytobójstwa nihilistycznego, 
ani tyranji carskiej nie będzie popierał, uni też 
insynuacji Czasu nie ścierpi, nie prze: 
milczy.” 

Również surowo i stanowczo sądzi. to wystą- 
pienie Czasu główny organ Wielkopolski, Dażenntk 
Poznuński. W. artykule „Zamach a Polska“: — pi- 
sze On; 

„Nasz samozwańczy konserwatyzm z głównym 
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solenne i stanowcze oświadczenia, że w walce 
o podstawy społeczne, porządek i ład Boski i 
ludzki, Polacy jako tacy stoją i stać będ_. z 0- 
bronie tych podstaw, tego ładu i tego porząć” o 

„Zdając podobne „solenne i stanowcze oświad- 
czenia“ bez upoważnienia narodowego w. imieniu 
narodowem, przeholował Czas w zapale swego 
rzekomego konserwatyzmu a zarazem złożył do- 
wód, że nie tylko radykaliam w obrębie swej do- 
ktryny i swoich formułek jest zdolnym frazeologii, 
której, nie wiadomo doprawdy, eo więcej pèđzi- 
wiać, zy płytkość ze stanowiska prostej logiki, 
czy zdrożność ze stanowiska godności narodowej. 
Ze każdy uczciwy człowiek potępia zbrodnię za-, 
bójstwa, jest rzeczą naturalną. Zaręczać więc so- 
lennie i oświadczać, że naród polski zabójstwo 
za zbrodnię uważa, jest, jeśli nie upliżeniem swemu 
narodowi, to przynajmniej wielce niepotrzebnym 
zbytkiem. 

„Zaręczać dalej nie mniej „solenuię i sta- 
nowczo“, że „naród polski w walce o podstawy 
społeczne, koci i ład boski i ludzki stoi i stać 
będzie wytrwale w obronie tych podstaw, tego 
ładu i tego porządku*, może 
byle tylko nie przy 
wśród okoliczności, o 


Op 


ć także prawdą, 
taj sposobności i byle nie 
których mowa. 


Przedpłatę 1 ogłoszenia przyjmują we Lweme: 


La 
dministracji „Dziennika sa 
8 


uro Administracji „Dziennika Polskiego" przy ulicy 
Akademickiej pod 1. 3, naprzeciw Hotelu Žorža ; we 
Wiednin, Hamburgu, Frankfurcie n. M., w Berlinie , 
Lipsku, Basylei, Szwajcarji i Wrosławiu pp. Haason- 
stein et Vogler; w Wiedniu F. Lób, R. e, Rotter 
i Spł,; w Poznaniu Kazimierz Neumann Biuro anon- 
sów; w Paryżu pułkownik Raczkowski, Faubourg 
Poissoniere 33. — Ogloszenia przyjmuje Agencja paza 
Adama Ciborowskiego — Rae Clement, 4, Paris. 


Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 6 centów 'od 


rę objęteści jednego wiersza drobnym drnkiem 
z pieniądzmi mają być przesyłane franco do 
pienią aj PR pozon E Listy rekin. 


macyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie. 


ganizmu w obrcnie „społecznych podstaw. boskie- 
go i ludzkiego ładu i porządku”. Ta tylko mię- 
dzy nią a jej zdawkowym konserwatyzmem rów 
żnica, że warunków i przymiotów „społecznych 
podstaw boskiego i ludzkiego ładu" po stronie 
caryz mu, choćby nawet w dzisiejszej jego 
wsice z rewolucją rosyjską, nie widzi Polska, co- 
kolwiek o niej konserwatyzm obecny w płytko- 
ści swej powie, nie będzie chciała być zaiste dla 
€uryzmu ani Wandeą Burbonów, ani Irlandją 
Sztuartów. 

„Polska, raz jeszcze, polępiając gwałty i zbro- 
dnie rewolueyjne, jak potępia nie mniej gwałty i 
zbrodnie strojącego się w legitymizm despotyzmu, 
nie ma prawa i powodu. spoglądania bez współ- 
czucia i uznania na dodatnią stronę dzisiej- 
szego. ruchu rosyjskiego, ma ów prąd, który, nie 
sięgając ani po sztylet ani po rewolwer, domaga 
się ręform, który pragnie wolności, który gwałt i 
despotyzm chce zastąpić sprawiedliwością i prawem, 
który ma przyszłość przed sobą, bo ma za sobą 
prawdę i słuszność. 


„Konserwatyzm polski lubi zwykle radykalizmo- 
wi polskiemu +2 pretensją pewnej arystokratycznej 
wyższości zarzucać brak rozumu politycznego. Bo- 
zum-ż6 w tem, zapytalibyśmy, polityczny dzisiaj, 
pomijając już wszelkie inne względy, zwracać si 
Polakom z jakiemiś sentymentalizmami, z jakiemi 
reminiscenejami Biondelowemi, z jakiemiś: O Ri- 
chard, o mon roi, lunivers t abandonnel do cary- 
zmu, kiedy. cała inteligencja rosyjska takim, jakim 
jest, mieć go-nie chce, kiedy profesorowie uniwer- 
iBytetów rosyjskich. podają się do dymisji, niecheąc 
służyć pod przymusem, kiedy wszystko, eo w Ro- 
sji ma serce i rozum, woła niedwuznacznie ido- 
nognie: „Tak, jak jest, dłużej być nie może!“ Euch 
ten, raz jeszcze, ma przyszłość, bo ma prawdę za 
sobą, a Bogu wiadomo, z kim to i z jakim sygee- 
mem czy żywiołem w Rosji rozmawiać nam może 
niezadługo przyjdzie, jeżeli z tamtejszej burzy €0- 
kolwiek dla narodu i kraju naszego wynieść ko- 
rzystnego zapragniemy. 

„Jeżeli więc nie tradycja, jeżeli nie godność 
nasza narodowa, jeżeli nie współczucie dia tego, co 
w obeenym ruchu rosyjskim jest uczciwej i a- 
tniej matury, to najzwyczajniejszy rozum polityczny 
powinienby nam dyktować, co najmniej, pewną 

wściągliwość w ofiarowaniu się caryzmowi na 


„Czyżby to według Czasu właśnie caryzm|jakąś gwardję szwajcarską Ludwika XVI, jak te 


reprezentował owe „podstawy społeczne, porządęk 
i ład boski i ludzki“, około ktorych wśród obe- 
cnej walki domowej w Rosji narodowi polskie- 
m u kupić i gromadzióby się obronnie należało ? 
Czyń caryzm szanował „podstawy społeczne“ 
u siebie nasampraód w domu, czyż szanował ;u 
nas zachowawcze zasady i podstawy, rzucając ha 
Polskę szarańczę działaczy Murawiewa, Kaufman- 
na i Uzerkaskiego, którzy właśnie praktykę swą w 
nieszczęsnym naszym kraju rozpoczęli 0d podepta- 
nia i zbezezeszczenia wszelkich „podstaw apo- 
łecznych?* Czyż szanował curyzm „po rz ą- 
dek ludzki* w Polsce i u siebie, zaludniając 
najszłachetniejszemi dziećmi Polski: i Rosji- Sybir. 
niszeząc i grabiąc polskie majątki, odbierając nam 
wszystkie nasze prawa i język? Czyń szanował 
caryzm, co może w obec prawowiermości Cząs 
największą ma wagę, „ład i porządek bo- 
ski”, piuzoząc i: praeśladując swobodą - religijną, 
mordująę przed kilkunastu - miesiącaii zaledwie 
dupiero biednych unitów Podlasia? Nieł Na ten 
raz sontymeniulizm Czasowego konserwatyzmu nie 
na miejscu doprawdy a „podstawy społe- 
cane, ład boski i ludzki* przypomniały 
mu się bardzo niewcześnie i bardzo nie w porę. 
Polacy potępiając naturalnie tak obecny jak i da- 
wniejsae zamachy, nie mają zaprawdę zni racji 
ani powodu występować w narzucahej Sobie przez 
nasz płytki i frazeołogowy konserwatyzm toli błęż 


dnych rycerzy zagrożonego caryzmu. Z pewnóścią, ' 
Polska brzydzi się zbrodnią Polska stawa z tra-! 
dycji dziejowej i z natury swego społecznego or*' 


Już od dawna zastanawiano się nad skutkami 
wypływającemi z rodzaju pożywienia ludzi. „Fran- 
owie — powiada Nazaire — przechodzą wsaysikie 
barbarzyńskie ludy w okrucieństwie*, — Według 


Rousseau szczególną zwrócił uwagę na mięso: 
„Jednym z dowodów iż smak mięsa nie przyro- 
„dzony człowiekowi, jest obojętność dzieci na po- 
„trawy mięsne a wyraźna skłonność ich do po- 
„karmów roślinnych jak mleku, ciasta, owocei td. 
„Wiele zależy na tem, aby nie wykrzywiać wro- 
„dzonego gustu i nie samieniać dzieci w mięso- 
„åerne istoty ; jeśli nie dla ich zdrowia to przy- 
„najmniej dla ich charakteru; albowiem w jaki- 
„kolwiek sposób tłómaczyć doświadczenie, nie- 
„Wwątpliwem jest, że żarłocy mięsa są w ogólności 
„więcej od innych okrutni i drapieżni. "o spo- 
„strzeżenie sięga najdawniejszych czasów i do 
„wszystkich miejsc daje się zastosować. Barbarayń- 
„stwo Anglików znanem jest. Wiem ja, iż oni 
„chlubią się swoją ludzkością i dobrą naturą swe- 
„go narodu, który nazywają good natured 
„People; ale niech głoszą o tem ile chcą, nikt 
„tego za nimi nie powtórzy, Gisurowie przeciwnie 
„3 naj'agodniejsi z lndzi. Banjanowie, którzy od 
„mięsa wszelkiego Ściślej jeszcze wstrzymują się 
„niż Gaurowie są prawie również łagodni; leex po- 
'„„Nieważ ich moralność jest mniej czystą, a ich re- 
„ligja mniej rozsądną, nie są tak uczciwymi jak 
„tamci. Wieley złoczyńcy wprawiają się do mor- 
„derstw pijąc krew. Według Homera Cyklopi jedli 
„mięso $ byli okrutni, a Lotophsgi łagodnością 
„swoją tak ujmowali, że ktokolwiek miał z nimi 
„Stosunek, zapominał o własnym kraju byleby żyć 
„pośród nich“. (Emile L. II.) 

Przytacza Plutarcha. Ten ustęp znakomitego 
znawcy sert ludzkich jest tak pięknym i wyine- 
wnym, że nie od rzeczy go tu powtórzyć. Pył od- 
wieczny nie jedną wielką prawdę sawiał. Odgrze- 
bujmy popioły. 

„Pytasz mię, dlaczego Pythagoras wszirsymy wał: 


konserwatyzm nasz pragnie. Byłoby to chcieć od- 
dawać nieproszoną usługę, któru nie zdolna ocalić 
podjętej przez się sprawy, jeśli ma upaść, zdolną- 
by aż nazbyt była wprowadzić nas w nieuleczony 
zatarg z Rosją, niedalekiej już, a lepszej może i 
dla nas przyszłości.“ 


Wiedeń 26. kwietnia. (445 posiedzenie Izby 
poselskiej Bady państwa). 

Dalszy ciąg rozprawy budżetowej. Obrady 
nad DE ow wydatków ministerstwa 
handlu. . 

Rose r przemawia przeciw temu, że w każdem 
ministerstwie znajduje się osobne biuro statystyczne, 
co uirudnia przegląd statystyki. Wszystkie prace 
statystyczne powinna sprawować centralna komisja 
statystyczna, dla jednolitego kierunku i oszezędno= 
ści. Wkofica wnosi © wykreślenie kwoty 4.000 
złr. przeznaczonej na. statystykę kolei żelaznych 
lab zmniejszenie takowej na 2.000 złr. albo żąda 
przynajmniej przeniesienia tej pozycji do rubryki 
wydatków nadzwyczajnych. 

Monti żąda przeznaczenia kwot potrzebnych 
na regulację rzeki Narenty w Dalmacji i osuszenia 
jej łożyska: | 

'Isbary domaga się aby minister zwrócił u- 
wagę Ra niedbalstwo urzędów poeztowych, na 
które mnogie podnoszą się skargi. 

Mauthuer ubolewa, że dziewięć miesięcy 
upłynęło już od zawarcia traktatu Berlińskiego a 
dotąd jeszcze Austrja nie doznała żadnych korzy- 


„sią od jedzenia” mięsa zwierząt. A ja cią pytam 
„Rawzajem , jaką odwagę ltdzką miał ten, eo 
„pierwszy do ust swoich zbliżył zabite mięso, co 
„zębem złamał kości konającego zwierzęcia, eo ka- 
„zał podać sobie na ucztę nieżywe ciała, trupy, i 
„pochłonął w żołądku swoim członki, które do- 
„piere beczały, ryczały, chodziły, patrzały ? Jak 
„mogła ręka jego wsadzić żelazo w serce czu- 


|„jącej istoty ? jak mogły oczy jego znieść widok 


„zabójstwa ? jak mógł patrzeć, gdy obdzierano ze 
„Skóry, płatano biedne zbroczone zwierzę beż 0- 
„brony ? jak mógl znieść widok mięsa dyszącego 
„jeszcze ? czemu ich woń nie obudziła w nim ckili- 
„wości? czemu nie był przejęty obrzydliwością , 
„wstrętem, przerażeniem , kiedy się babrał w tych 
„nieczystych wnętrznościach , w ranach, kiedy się 
„broczył we krwi czarnej i spiekłej,, co je pokry- 
„wała“ ? 

„Człowiek powinien był sobie wyobrazić, że 
„słyszy ryk ciał skwarzonych w ogniu ma rożnie, 
„łe słyszy w żołądku jęk pomordowanych swie- 
„Trząt, gdy po raz pierwszy przezwyciężył naturę, 
„aby zastawić sobie tę okropną neztę; gdy po raz 
„pierwszy zapragnął połknąć żyjące zwierzę, które 
„Się pasło jeszeze; gdy mówił, jak potrzeba za- 
„rznąć , pokrajać , upiec oweę, która dopiero lizała 
„jego rękę*. h 

_ „Smiertelnicy, ułubieńce bogów — powiedzie- 
„liby nam ci pierwsł ludzie — porównajcie czasy; 
„patrzcie jak tera jesteście szczęśliwi; a jak my 
„byliśmy Rędzni! Ziemia świeżo utworzoną i po- 
„wietrze zapełnione mgłą, nie podlegały jeszcze 
„porządkowi pór roku; niepewny bieg rzek ze 
„wszystkich stron usuwał ieh brzegi; stawy, jezio= 
„ra, głębokie bagniska zalewały trzy ezęści po- 
„wierzchni Świata; reszia pokrytą była drzewami, 
„niewżytecznym borem. Ziemia żadnego dobrego 
„owotu nie wydawała; nie mieliśmy wcale reini 
„czych narzędzi; nie posiadaliśmy satuki używania 
„ich, a czas żniwa: nie przychodził dla tych, eo nie 
F„sieli. Więc głód nam dokuczał. Zimą, mech i 
„kora były zwyezajnem naszem wyżywieniem. 
"Zielone korzenki wrzosu zdawały się Ram wy- 
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ści akonomicznych, jakie ztąd obieeywano i że 
dotąd ani Bośnja z Herzogowiną ani Dalmacja 
nie zostały wcielone do spólnego okręgu cło- 
wego. 

Zdaniem mowcy dałoby sią Czarnogórę łatwo 
wciągnąć do okręgu celnego. Większe daleko tru- 
dności będą z Serbią. Mowca boi się, że rząd u- 
trudni sobie bardzo położenie przez dłuższe ocią- 
ganie rokowań z Serbią. Następnie omawia sto- 
sunki celne z cesarstwem niemieckiem. 

W ejgel dziękuje ministrowi za popieranie 
szkół rękodzielniczych i domowego przemysłu w 
Galicji, żąda wszelako aby z subwencyj udziela- 
nych na ten cel krajom koronnym, Galicja w wię- 
kszej niż dotąd mierze korzystać mogła. Zwraca 
następnie uwagą na położenie smutne urzędników 
pocztowych i telegraficznych. Awans urzędników 
krajowców jest utrudniony przez to, Że rząd na- 

„syła cudzych, nieznających dobrze języka krajo- 
wego. Ząda więc aby postępować wedle sprawie- 
dliwości z urzędnikami krajoweami, o ile Środki 
skarbu państwa na to pozwalają i nie krzywdzić 
ich przez posuwanie obcych na wyższe posady. 

Wittman żąda wstawienia kwoty 9000 zł. 
na utrzymanie drogi do nowego lazaretu morskie- 
go i wnosi rezolucję przeciw dawaniu subwencji 
ze skarbu państwa obcym parowoom odpływają- 
cym z portu Rieka. 

Suesa przemawia za potrzebą utworzenia 
szkoły chemji w Austrji, i wzywa rząd aby w 
przyszłym budżecie wstawił potrzebną na ten cel 
r i przedłożył statut organizacyjny takiej 
szkoły. 

Ministr Chlumeeki odpowiada z kolei 
wszystkim poprzedzającym mowcom, a mianowi- 
cie Russowi na jego na poprzedniem posiedze- 
niu uczyniony wniosek względem utworzenia osv- 
bnego ministerstwa komunikacji. Miniater przy- 
znaje, że wniosek ten jest godzien bliższego roz- 
bioru. Na teraz czyni tylko uwagę. že ma to 
swoje także korzyści jeżeli sprawy komunikacji 
pod jednolitym z wszystkiemi innemi sprawami 
ekonomicznemi kierunkiem pozostają. Dalej *1 
świadcza sią przeciw wnioskowi Ro dera, oświad- 
czając, iż czynności biura stytystyecznego przy mi- 
nisterstwie handlu zasługują na pochwałę. 

Wejglowi odpowiada pomiędzy ini smi, 
że nie zna ani jednego wypadku, aby jaki o bct. 
to jest ktoś nie hędący poddanym austrjackim, 
zamianowany został urzędnikiem w Galicji. Mi- 
nister nie zna obcych, opróez tych eo nie są Oby- 
watelami państwa austrjackiego, sle zarazem za- 
ręcza, że będzie ezuwał, ażeby nie mianować 
nikogo, coby nie znał dokładnie urzędowego ję- 
zyka galicyjskiego. Najdłużej rozwiódł się mini- 
ster w odpowiedzi Mautnerowi. Oświadczył, 
że oba rządy porozumiały sią już względem weie- 
lenia Bośnji i Hercogowiny do okręgu celnego, i 
że odpowiedne projekta będą w jesieni przedło- 
żone parlamentom. — (o do Berbji zawiado- 
mił, że rokowania wkrótce się rozpoczną, do- 

~ dając, że Austrja, jako silniejsza, nie ma po- 
wodu nastawać na przyspieszenie rokowań, tak 

jak gdyby jej pomyślność od tego zawisła. — 

Garazem będzie parlamentowi przedłożony projekt 
ustawy znoszącej wszelką wyłączność, tak że na= 
dal wszystkie części monarehji, z wyjątkiem tylko 
Tryestu i Rieki, wcielone będą do spólnego związ- 
ku celnego. Natomiast może być zaraz zaprowa- 
dzona granica celna od Turcji. Dwie takie stacje 
celne zostały już w Bośnji ustanowione. 

Grocholski występuje w obronie słowa u- 
żytego przez Wsigla. Pod słowem obcy rozumiał 

poseł, W eigl iudzi, nie pochodzących z Galicji. Mógł 
się omylić w wyrażeniu tak jak się pomylił pan 
minister mówiące o języku galicyjskim, który 
wcale nie istnieje, bo językiem urzędowym w Ga- 

licji jest język poiaki. 

W głosowaniu upadły wnioski Rosera i 
Wittmana. Izba uchwaliła rozdz. 27 tyt. 1—6 
według wniosków komisji. 


Nprawy zagraniczne. 


Rosja. 

„ W dalszym rozwoju ukazu z 17. kwietnia mo- 
skiewski minister wojny wydał następujące rozpo- 
rządzenie : 

1. Bozpoznawanie i rozstrzyganie w sprawach 
osób cywilnych , oddawanych pod sąd wojenny na 
zasadzie najwyższego ukazn z 5. (17.) kwietnia 
r. b., uskuteczniać w sądach wojennych okręgo- 
wych lub w czasowych sądach wojennych, tak, 
ażeby członkowie tych sądach w liczbie oznaczo- 
nej w 38. art. XXIV. ks. Zb. post. 1869 r. byli 


mianowani, za każdym razem specjalnie z rozpo- |glej strony, dowodsi najlepiej następujący 
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zw; z 


rządzenia jenerał-gubernatorów, wyłącznie z po-| gów, które w przeciągu tylko jednego roku i przez pierwszych mistrzów, nie wywołałby innego 


między oficerów sztabowych wojsk kwaterujących 
w tym okręgu wojskowym, w którym ma się od- 


bywać sg 

2. Obrona pedsądnych w sprawech tego rodza- 
dzaju ma być powierzoną według wyboru samych 
podsądnych , lub zgodnie z wskazówką prezesa, 
pozostającym przy instytucjach wojenno-sądowych 
randy m do wojenno-sądowych posad, 

. Zgodnie z 408 art. XXIV. ks, Zb. post. 
1869 r. w tych wypadkach, kiedy przestępstwo 
przewidziane przez najwyższy ukaz z dnia 5. (17.) 
kwietuia r. b. popełnione zostało o tyle widocznie, 
że nie wymaga uprzedniego wyjaśnienia okoli- 
czności czynu, nadano jenerał-gubernatorom pra- 
wo oddawania oskarżonych pod sąd wojenny bez 
przedwstępnego śledztwa, na podstawie wiadomo- 
ści zebranych przy badaniu. 

Po otrzymaniu przedwstępnego śledztwa 
lub badaniu, prokurator wojskowy jest obowiąza- 
ny. nie pozniej aniżeli w ciągu dnia następnego, 
przedstawić sprawą jenerał-gubernatorom wraz ze 
swemi wnioskami o dalszem prowadzeniu sprawy. 

5. Prokurator wojskowy przedstawia sądowi 
wojennemu skt oskarżenia w ciągu doby, od chwili 
otrzymania sprawy od jenerał gubernatora. 

6. Sąd, otrzymawszy od prokuratora wojsko- 
wego sprawę razem z właściwym aktem oskarże- 
nia, jest w obowiązku rozpocząć akcję natych- 
miast i nie później aniżeli nazajutrz. 

7 W sprawach tego rodzaju, Świadków, któ- 
rzy w skutek oddalenia od miejsca sądu lub w 
skutek innych przyczyn nie mogą się stawić do są- 
du w ciągu trzech dni, nie należy wzywać na po- 
siedzenie sądu, natomiast mają być odczytane ze- 
znania ich złożone podezas śledztwa przedwstęp- 
nego lub przy badaniu , jeżeli tylko ze względu 
na okoliczności sprawy sąd nie uzna ustnego 
zezuania Świądka za bezwarunkowo ważne dla 
sprawy. 

8. Szczegółowy wyrok powinien być wygoto- 
—*+ L w ciągu „dwudziestu czterech godzin“ po o- 
wsyżeniu jego treści. 

9. Skargi i protesty przeciwko wyrokom są- 
dów wojennych mogą być podawane w ciągu do- 
by od chwili ogłoszenia wyroku w ostatecznej tor- 
mie. Po podaniu w tym terminie skargi kasacyj- 
nej lub protestu, sprawa zostaje przedstawiona 
jenerał-gubernatorowi, który, według uznania, mo- 
że albo przesłać rzecz wraz ze skargą lub prote- 
stem do głównego sądu wojennego lub utworzyć 
w miejscu urzędowania sądu wojenno-okręgowego 
w celu rozpatrzenia skargi lub protestu, „specjalną 
komisję”, na zasadzie przepisów wyłożonych w 
60 — 62 artykułu XXIV. ks. Zb. post. 1869 roku 
lub też nie dając sprawie przebiegu w kierunku 
kasacyjnym , zatwierdzić ostatecznie wyrok sądu 
wojennego; — i 

10. Wyszczególnione w poprzednich artyku- 
łach przepisy mają być zastosowane i w sprawach 
znajdujących się w zawiadywaniu sądu wojennego 
na zasadzie najwyższego ukazu rządzącego senatu 
z dnia 9. (21.) sierpnia 1878 r. 


KRONIKA. 
Lwów dnia 26go kwietnia. 


Poniedziałkową kronikę rozpoczynamy ste- 
reotypowenz doniesieniem o konfiskacie naszego dzien- 
nika. Nieszczęście to wydarzyło wię „kronice nie- 
dzielnej.“ Drugi nakład został sz. abonentom roze- 
«łany. 

Alarmująca wiadomość obiegała wczoraj 
po Lwowie. Dwaj tutejsi rzeźnicy, pp. J. i M., otrzy- 
mali w sobotę pisma, oddane na poczeje lwowskiej, 
w których jakiś anonim wsywa ich do złożenia gru- 
bych kwot w pewnem bliżej osnaczonem miejscu W 
kościele oo. Baersardynów. Od p. J. zażądał 5.000 
słr., od p. M. 10.000 słr. Listy te oddano dyrekcji 
poliaji. Powszechne jest mniemanie, że jakaś płytka 
mósgowniea zdobyła się na ten lichy koncept — nie- 

baa bowiem przypaścić, aby Lwów mial tak gła. 
pich raestmieszków, który sami oanaczają miejsce, 
gdsie ich przychwycić można. 

Wicenty Kontecki, żołniers polski z r. 1868, 
towarsycz sztuki drukarskiej, od kilku lat pracujący 


1877 zostały na tym majątku zaintąbnlowane, wraz 
z procentem, wszystko z mocy aktów notarjalnych : 
Samuel Selser 20.000 sł. na 36'/, — Alter Weinreb 
16.000 sł. 36'/, — Mojżesz Menkes 2360 zł. 369/, 
— Feiwel Połtorak i Abraham Werfel 8000 zł. 
3607, — Simon Bosser 30.000 36%, — Salomon 
Lówin 9000 zł. 3607, — Salomon Meisels 18.000 
sł. 36”, — Samuel Horowitz i Józef Stand 100.000 
sł. 240/, — Salomon Goldstern 12.000 sł. 24°/, — 
Alois Gabriel 22.696 zł, 24%, — Alter Weinreb 
12.000 nł. 36%, — Joachim Chajes 6500 zł. 24°/, 
— Alter Weinreb (po raz trzeci) 12000 127/, — 
dr. Leopold Silberman 3000 sł. 36'/„. Ogółem 
zaintabulowano w przeciągu tylku jednego roku 
275.556 sł. lichwiarskich dłngów, z roczną kwotą 
| procentów 77.936 zł. czyli 28'80/,. 

Biskupem krakowskim został mianowany 
ka. Albin Dunajewski. 

Dr Stanisław Domański, docent patolcgji i 
terapii chorób nerwowych, został mianowany nadzwy- 
czajnym profesorem w uniwersytecie krakowskim. 


Redakcja Tygodnia Polskiego uprasza nas o 
zawiadomienie swoich prennmeratorów, że ar. 13 
tego czasopisma został przes c. k. prokuratorję pań- 
stwa skonfiskowany, i że drngi nakład tego numeru 
będzie rozesłany dopiero we wtorek — gdyż niepo- 
dobaa było w krótszym przeciągu czasu złożyć po- 
wtórnie dwóch tak obszernych arkuszy z jakich się 
składa zeszyt Tygodnia. 

Od jednego z dziennikarzy polskich o- 
trzymujemy pismo : 

Sanowny Kolego! Może zechcesz umieścić w 
„Kronice* następującą anegdotę prawdziwą. Czas 
wyraził się, iż „dwa dzienniki wychodzące we Iiwo- 
wie“ trndnią się „moralnem rosbójnietwem.* 
To przypomina opowiadane mi zdarzenie w Kijowie 
jeszcze za czasów Bibikowa. Wiadomo, de ten sa- 
trapa rządził prowincją jak dyktator, a często bar- 
dzo wzywał do siebie najpoważniejszych obywateli 
polskich, za najlżejsze mniemane przewinienie, i ła- 
jał ieh karczemnemi słowami. Owóż doniesiono jene- 
rał-gubernatorowi, że Władysiaw Padlewski (ojciec 
Zygmunta rozstrzelanego w Płocku, a rozstrzelany 
także wkrótce po synie w Kijowie. z rozkazu Anien- 
kowa w r. 1863) ns jakiemó zgromadzeniu podczas 
imienin sąsiada, odzywał się niepochlebnie o Bibiko- 
wie. Prxywieziono go s żandarmami do Kijowa. — 
Jeneruł-gubernator ujrzawszy Padlewskiego na au- 
djencji, zaczął od słów: „Ach, ty padlec! bre- 
chnn (szczekaczn), potwarcu, łgarzn! — Ty 
ómiesx napadać na mnie, szczekać!...* itp. 
Zupełnie tak się wyrażał, jak Czas o lwowskich 
dziennikach. Tylko można być pewnym, iż Bibikow 
wiedział, że to są wyrażenia brntalne, karczem- 
ne; bo choć z tygrysim instynktem, był to człowiek 
„dobrze wychowany“, jak każdy wysoki urzędnik 
moskiewski, z „wytwornemi, eleganckiemi formami“ 
dla Europy; a Czas mniema, że odzywa się przy- 
swoicie „przez uszanowanie dla czytelników * swo- 
ich. „Piętnuje” tedy redaktorów lwowskich za 
„napad rozbójniczy*, za „stek szalbierstw*, jako 
„podłych oszczerców, potwarców* itp. 

Podlewski powraca do }rzyjaciół, oczekujących 
go niecierpliwie; wraca nszczęśliwiony, rozpromienio 
ny!.. „Cóż ci mówił Bibikow?* pytają, „A cóż! wy- 
łajał mnie ostatniemi słowami. Żałuję jeszcze, że 
nie wybił.* — „Dla czego?“ — „Ha: gaydy lunio 
pocałował, toby mi żaden uczciwy człowiek ręki nie 
odał.* 
< Cieszmy się więc, koledzy, ilekroć spotka nas 
jaka obelga od Czasu. Wszak redaktorowie i przy- 
jeciele tego dziennika nazywali „awanturnikami, ros- 
bójnikami* Kontiederatów Barskich i wszystkich o- 
brońców Ojczyzny. Ponieważ nas małych „rozbójni- 
ków“ tak samo „piętnuje* Czas jak tamtych wiel- 
kich „rozbójników“, zaprawdę jesteśmy w dobrem 
towarzystwie! Nie zazdrościmy Czasowi, że w gro- 
nie cytujących 80 przyjaciół liczy peteruburakich ofi- 
cjalnych redaktorów. 

Z Towarzystwa lekarskiego. Jutro we 
wtorek o godz. 6 wieczorem dalszy eląg walnego 
sgromadzenia. 

Z różnych stron kraju donoszą nam o 
obchodzie 25 letniej roczniey xaślnbin cesarskiej pary. 
Doniesienia te są mniej więcej jednakie. Jedno z 
charakterystyczniejszych umieszczamy: Wczoraj od- 


wrażenia prócz znudzenia ; nic przeto dziwnego, że 
nie mógł się podobać, mimo, że anmiennie był wy- 
studjowany i odegrany, początkowa bowiem pomyłką 
była tylko czystym figlem tremy, — Na zakończenie 
odegrała panna Bndz., jedna x najlepszych uczennice 


'p. Mikulego, miłą sonate W. Gadego, z towarzysze- 


niem skrzypek (p. Schwabl), a gra jej inteligentna i 
subtelne cieniowanie każdej frazy wywołały równie 
gorące a zasłużone oklaski. Dla urozmaicenia pro- 
gramn odópiewał chór męski Towarzystwa dwa pię- 
kne utwory, a mianowicie Schnmana „Na szczytach 
gór“ i Mendelsona „Na wodzie. Nie potrzebujemy 
dodawać, że egzekncja wypadła wybornie, reputacja 
bowiem chóru jest już ustaloną. 


Opera. Za sobotnie przedstawienie „Marty,“ 
w której pani Caracciolo występowała po ram osta- 
tni i zbierała mnóstwo oklasków i wieńców, wielkie 
brawo należy się również pani Skalskiej (Marta) i 
p. Zakrzewskiemu (Lionel). Zbyt słabe zaludnienie 
sali mogło zadziwiać i smneić zarazem. O przyczy- 
„nach tego faktu, tak zresztą ważnego dla byta ope- 
ry, tej najważniejszej muzycznej instytueji, jak ró- 
iwaież o tem jak radzić złemu, pomówimy obszerniej 
z osobna. 

Na teraz zaznaczamy tylko, że jntro „Łucja,“ 
pożegnalny występ znakomitej i sympatycznej śpie- 
waczki pani Bossi. I godzi wię i trzeba koniecznie, 
żeby publiczność nie zaniedbała tego przedstawienia, 
tem bardziej, że partja Łnueji należy do najświe- 
tniejszych kreacyj w jakich pani Bossi dała się sły- 
sz6ć n nas, 


Na benefis p. Zimajerowej przedstawiona 
będzie we czwartek dnia 1. maja jedna z naj- 
wdzięczniejszych operetek Kkomioznych Offenbacha 
„Życie paryskie.* Przy kończącym się sezonie tea- 
tralnym, gdy opera już nas opuszcza na całe lato 
wyjeżdżając do Krakowa, a część trupy naszej tea- 
tralnej rozpoczyna już w bieżącym tygodniu przed- 
stawienia w Stanisławowie, nastręcza się publiczności 
jakby na pożegnanie ubiegłego sezonu sposobność 
spędzenia mile wieczoru i okazania beneficjantee, 
tej sympatji, jakiej od czasn pobytn na naszej soe- 
nie xasłnżenie doznaje.f 


| 
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pracę świetnej, zwierzchności miasta a wsględni 
prezesowi miasta p. Wikt. Błażowskiemu za odsią* 
pienie i oświetlenie sali, jako też dodanie usługi — 
niemniej też szanownej publiczności za liczne odwie- 
dzanie odczytów, a tem samem za poparcie tak 
szlachetnego celu staropolskiem: „Bóg zapłać ! 
Od sarządn oddz. towarz. pedag. i bursy. 
Poznań 25. kwietnia. Wiecie jak Poznań 

szalał podczas wisyty Tarnowskiego i Bobrzyńskiego, 
jak również wiecie i to, że po odjeździe ich su- 
mienie Posnania przemówiło i wywołało šal, nie- 
smak i trochę wstydu. Najpoważniejszym wyrazem 
tego usposobienia jest Warta, która w kilku arty- 
kułach wykazała prelegentom nietylko tenden- 
cyjność, ale zarazem grubą nieświadomość przed- 
miotn, o którym mówili. Oprócz tego mnóstwo po- 
wstało dykteryjek i wierszyków na ten temat, który 
zresztą wdzięcznym jest materjałem, Udatniejszy z 
wierszyków tych przesyłam wam do nżytku w kro- 
nice waszego dziennika : 

Na początku w poście 

Do naszej stolicy 

Przyjechali goście 

Z krakowskiej ziemicy. 


Zanim powiedzieli 
Co z sobą przynoszą. 
Już się przy niedzieli 
Na obiadek proszą, 


Nasajntrz po nezcie 
Rzekli apostoły : 
Od nas się nanczcie, 
Żeście byli woły, 


Przodki byli błazny 
A dzisiaj i wnuki — 
Oto sens wyraźny 
Krakowskiej nanki. 


Rsekli, obiad zjedli 
Bo zjeść zawsze miło, 
Do wagonu wsiedli 
I tyle ich było, 
Ludność Warszawy podwoila się w ciągi 
15 lat. W r. 1863 liczono 160,00u stałych mie 


Teatr. Dziś w poniedziałek na dochód Józefy|szkańców — w r. 1878 zaś 316000 osób zapise 


Woleńskiej „Głośna sprawa“ (Une eause célèbre) | nyeh jako mienskańcy stali, 


a około 20.000 xnmiej' 


dramat w 6 obrazach przez antorów „Dwóch sierot* | scowych, nie licząc wojska. 


pp. d Ennery i Cormon. 


Ofiarność polska świetnie objawiła się praf 


* Artyści opery w przejeśdzie do Krakowa, składkach zbieranych ma włościan, dotkniętych wy 


gdzie się rozpoczną przedstawienia opery lwowskiej|lewem Wisły w Królestwie. W przeciągu kilku ty 
z dniem 15. maja r. b. dadzą po jednym koneercie| godni tyle zebrano, że dzienniki warazawskie proszę 
s doborowym i urozmaiconym programem w mia-|aby już nie nadesłano datków na cen cel, gdy 
stach: Przemyśln d. 2. maja, Jarosławiu 4.| wszystkie potrzeby ludności wiosek zalanych we 


maja, Rzeszowie 
mają. 


Stanisławów 26. kwietnia. W obec nader 
licznego zgromadzenia ludności z miasta i okolicy, 
dokonał dr. Maksymilian Nowieki, profesor nniwer- 
sytetu Jagiellońskiego, zarybienia Bystrzycy łoso- 
siami, przybywszy umyślnie w tym celu z Krakowa 
z sztneznie wychowauym narybkiem do Stanisla- 
wowa. 

Trzeba było niezwykłego zamiłowania do swego 
przedmiotu, a wobec kosztów i trudności z jakiemi 
połączone jest przewiezienie przez tak daleką prze- 


6. maja i Tarnowie 8.|zbraniem Wisły są już zaspokojone. 
Ze Żmudzi donoszą o nader pomyślnym rof 


woju towarzystw zaliczkowych, utworzonych tam » 


inicjatywą polskiego obywatelstwa. Z końcem rok ` 


1877 było w sześciu powiatach kmudskich 13 ts 
kich spółek, liczących łącznie 2541 członków i pół 
tora miljona rubli rocznego obrotu. Jako najwięca 
rozwinięte wymieniają towarzystwo zaliczkowe 4 
Konstantynowie, założone w r. 1874 przez kilki 
nasta właścicieli ziemskich. Włościanie x początił 
wahali się z przystąpieniem, lecz rychłe zmienił 
się ich nsposobienie, a w r. 1877 towarzystwo kof 
stantynowskie liczyło 799 członków i przeszło 850.00 
rubli obrotu. Przy znanej gospodarności i oszczf 


w drukarni Dziennika Polskiego, umarł przeżywssy było się i u nas nabożeństwo uroczyste jako w dzień 


strzeń W %ułuwym auant dak daliimtynoh wipt gay Yah Atali r ; 
jaciemi są okazane przez prof. Nowickiego zaledwie Sj p RC bo kie ow pad 
kilkanaście dni żyjące łesosie, nawet prawdziwego ~ 

poświęcenia apowodowanego jedynie miłością nanki Z Wetlanki donoszą pod datą 22. b. #4 
i miłością kraju, aby podjąć wię i przeprowadzić|że wszystkie kordony od moru są już uwiniętć 
zecz na pozór tak błahą, jak sarybienie rzeki, W|i kwarantanny pozamykano. 

celn uznania tej miłości nauki i miłości kraju, któ- Pałac hr. Karola Raczyńskiego, połoś” 
rego bogactwo podnieść chce prof. Nowicki, zebrało|ny przy „Kóuigsplats* w Berlinie, ma być nabyty” 
się liczne grono obywateli miasta i okoliey i uczciło| przez cesarstwo niemieckie za cenę 1,100,000 mač 
obiadem znakomitego naszego przyrodnika. Witano|i prsebudowanym na gmach parlattentn. 

prof. Nowiekiego toastami w imieniu Towarz. gosp. Cedowane wyzwanie. W Berline obiega ©: 
galic., które wysłało p. Jaroszyńskiego i sekretarza| peonio następująca anegdota: Bogaty kupiec X., uf” 
p. Grelińskiego jako delegatów swych, w imieniu jący skład garderoby, possedi x rodziną swoją ra 
miasta i powiatn, w imieniu profesorów szkół stani-|bal snbskrypcyjny i wynajął całą lożę. Gdy pan |€ 
sławowskich, w imienin Towarz. pedagogicznego — |s rodziną swą wyszedł z leży, aby się przejść /0 
prof. Nowicki zas przejęty niespodziewanie uroczy- | gali, porucznik gwardji sądząc, że loża nie jest s*- 
stem przejęciem, jakiego doznał w murach naszego |jętą, zasiadł w niej jaknajspekojniej. Naras zjaw” 
miasta, polecił opiece wszystkich zgromadzonych |zię kupiec X. i awi s wymówkami i nie bardgo gre” 
dzieło, którego się podjął w imienin nanki i ze|canemi słowy do oficera. „Sądziłem, że mam àe es” 
względu na dobro publiczne. W zebrania tem brakło | nienia s gentlemanem !* odparl spokojnie ofwer. , 
tylko reprezentanta rządu „sprzyjającego krajowi,“ |tam gentleman |... gentleman! głupstwo , ja jes; 
chociaż to sprawa iuteresująca, jeżeli już nie kraj| Mintełmanni* zawrzasnął kupiec. Porucznik wys | 


lat 34, d. 26. b. m. Obchód pogrzebowy dzisiaj © 
gods. Sej pe poładalu. 

Dobra Brody zostały jak wiadomo niedawno 
sprzedane aa publicsnej licytacji. bardzo snacznie 
poniżej wartości. W jaki sposób na takie wywła- 
azenonie składa się do najwyższego stopnia Posunięta 
lekkomyślaość z jednej, a niegodziwa iichwa i dra- 
spis dłu- 


„tworuą potrawą; a gdy zdarzyło się ludziom zna- 
„leźć ziarnka buczyny, albo orzechy, albo żołądź, 
„tańcowali z radości naokoło dęba lub buka, przy 
„dźwięku jakiejś sielskiej pieśni, nazywając siemię 
„karmicielką swoją, matką. Było to dla nich jedy- 
„ne święo; to były ich jedyne zabawy; zresztą 
„życie całe ludzkie było bolem, cierpieniem, nędzą." 

„Nareszcie, ciedy ziemia ogołocona nie do- 
„etarczała nam niczego, zmuszeni dla zachowania 
„siebie pogwałcić prawa natury, woleliśmy poże- 
„Tać towarzyszów naszej niedoli, aniżeli zginąć 
„wraz z nimi. Ale wy... okrutnicy! co was zmu- 
„sza do rozlewu krwi? Patrzcie, jaki napływ bo- 
„gactw was otacza! ile płodów wydaje wam zie- 
„mia! ile skarbów dają wam pola i winnice! ile 
„Zwierząt dostarcza wam mleko na wyżywienie i 
„runo na odzież! Czegoż więcej żądacie od nich? 
„i jakaż wściekłość pobudza was do popełniania 
„tylu zbrodni, przy takiej obfitości żywności i bo- 
„gactw? Na cóż kłamliwie obwiniacie matkę na- 
„szą, Że was wyżywić nie może? Na co grzeszy- 
„cie względem Uerery, której winniśmy odkrycie 
„praw Świętych; na eo grzeszycie przeciw miłemu 
„Bachusowi, który jest pocieszycielem iudzkości? 
„jak gdyby ich dary uie wystarczały na zachowa- 
„nie rodu ludzkiego! Czyż macie serce mięszać do 
„ich słodkich owoców kościska na waszych stu- 
„łach i jeść wraz z mlekiem krew tych samych 
„zwierząt co je wam dają." 

„Pantery i lwy, które nagywącie drapieżnemi 
„zwierzętami, z musu idą za swoim instynktem i 
„zubijają inne zwierzęta na to, ażeby żyć. Ale wy 
„sto razy drapieżniejsi od nieh, idziecie wbrew 
„instynktowi bez potrzeby, dlatego tylko. aby do- 
„godzić okrutnej swej rozkoszy.“ 

„Zwierzęta, które wy jecie, nie należą do 
„tych, co pożerają drugie zwierzęta; wy nie jecie 
„tych mięsożernych zwierząt; wy je naśladujecie. 
„Wyście głodni tylko na istoty niewinne, ła- 
„godne, które nikomu nie szkodzą, które się 
„do was przywiązują, które wam Służą za to, 


„że je w nagrodą pokeracie. 
„O zbojęo przeciwny natarza| jeżeli hądsiaaz 


rnie utrzymywał, że ona utworzyła cję na 
dj ażebyś Kij podobne tobie istoty z ciała i 
„kości, obdarzone czuciem i życiem jak ty; toż le- 
„piej stłum w sobie, zupełnie wstręt, którego do- 
„znajesz ku tym strasznym ucztom; zabijaj sam 
„zwierzęta, to jest własnemi rękami, bez żelaza, 
„bez noża; rozdzieraj je własnemi twemi pazura- 
„mi, jak robią lwy i niedźwieuzie; kąsaj tego wo- 
„łu i kraj go w kawałki; zapuść swoje szpony w 
„jego skórę; jedz żywcem to jagniątko, pożeraj te 
„ciała póki gorące; pij duszą jego wraz z jego 
„krwią.* 

„Drżysz!... boisz się aby pod twoim zębem nie 
„drgnęło ciało żywe! Człowieku litościwy! zaczy- 
„Nasz od tego, że zabijasz zwierzę, a potem zja- 
„dasz je, aby mu podwójną śmierć zadać. Nie dość 
„na tem. Masz wstręt jeszcze do trupiego ciała; 
„jeszcze wnętrzności twoje znieść go nie mogą; 
„trzeba je zmienić przez ogień, zgotować, upiec, 
„zaprawić korzeniami dla ukryciu smaku; trzeba 
„ci rzeżuików, kucharzów, piekarzów, którzyby ci 
„zdjęli 4 przed oczu okropność zabójstwa i ubrali 
„nieżywe ciała; ażeby zmysł smaku oszukany te- 
„mi przyprawami, nie wyrzucił tego, co mu jest 
„obeem i pożywałz rozkoszą trupy, których wido- 
„ku wzrok nawet ścierpieć nie mógł.“ 

Chmury wieków przesunęły ponad ziemią od 
czasu, gdy ozwał Się teu głos ze szlachetnego 
serca płynący. Niedawno głos taki musiał stanąć 
w obronie już nie zwierząt, nie bydląt, lecz w o- 
bronie człowieka. Któż nie słyszał, jak szlache- 
tnym przyjacielem ludzkości był Becearia? Któż 
nie zna wymownego, zuchwycającego mistrzo- 
wskim pęzlem, przerażającego okropnością i pra- 
wdą obrazu Wiktora Hugo? Kto spokojnie 
mógł zasnąć, wejrzawszy w głąb duszy skaza- 
nego na Śmierć? Uwierć wieku upłynęło, za- 
nim społeczeństwo ocknęło się, aby roztrząsnąć tę 
kwestję, jak gdyby rzecz nową i nieznaną! Szwaj- 
carja najgorliwiej poparła myśl zniesienia kay 
śmierci. Tymezasem krew się leje. A Hugo ciągie 
powiarzać musi: „Oświecajcie głowy, to ieh nie 


bedziecie potraebowali ucinac ` 


25-letniej rocznicy zaślnbin, Na nabożeństwie były 
obeone wszystkie władze — poczem starosta przyj- 
| mował powinszowania i żyesenia od podwładnych 
zwych. Wszystko to jest w porządku; uważamy jednak 
jako zupełnie niewłaściwe to, że księża obu obrząd- 
ków nakazali ówięcić uroczyście ten dzień, 
wstrzymać się od wszelkiej pracy w 
polu — a nsłażne duchy starostwa opowiadały na 
ucho, że ktoby w tym dniu robił w polu, zapłaci 
5 zir. kary, albo pójdzie do aresztn. Usłuchali sa- 
lęknieni prostaczkowie — a lndzie myślący dziwili 
się, žo w państwie konstytucyjnem urządzono russką 
galówkę — i to wbrew wyrsźnej woli cesarskiej. 
Możnaby tn zastósować sourłouł pas trop de zćle. 
Taka gorliwość może czasem przyczynić się do pręd- 
szego awansn którego z pp. urzędników, ale zresztą 
wywiera wręcz przeciwny skutek. 


Kronika policyjna. Dnia 24. bm. między 
godz. 3 a 4 s południa nieznany złodziej zabrał s 
'dwych bocznych kaplic w kościele katedralnym: na- 
krycie ołtarza czyli obrus biały obszyty koronką i 
[ozdobiony przewleczoną wstęgą czerwoną , stnię fio- 
|letową jedwabvą z haftami bisłemi | dwie stuły fio- 
letowe manszestrowe. — W nocy = piątku na sobotę 
przelazł złodziej przez mur % ulicy Teatyńskiej do 
l ogrodu klasztoru Sióstr miłosierdzia, a stamtąd do- 
latał się przez satąchaty na podwórze; następnie do- 
był się po wyłamaniu krat drągiem żelaznym do kan- 
eelarji klasztornej i rozbił to samo biurko, s którego 
przed 3 laty skradziono 600 guld,, nie znalazłszy 
nie cenniejszego, zabrał ziamiąd listy prywatne, z 
otwartej zaś szafki kilkanaście białych płatków do 
kielicha kościelnego, 12 paczek kartek z drukowaną 
modlitwą, tudsłeż kosz, w którym znajdowało sie: 
24 par nożów i widelców % kościanemi rączkami, 6 
par z żelaznemi rączkami, wielka i mała chochla z 
białego krnszeu i srebrna łyżka; szkoda wynosi 
30 guld. 

(H) Szósty i ostatni wieczór muzykalny 
Towarzystwa muzycznego, pod dyrekcją p. Mikulego, 
który sie odbył w piątek 25. bm., mimo ulewnego 
deszcsu zgromadził liezną publiczność, Zaintereso- 
wanie się tyczyło przedewszystkiem czterech uczen- 
nic p. Mikulego, które w tym wieczorku wzięły u- 
dział. Rospoczął pięknie instramentowany septet J. 
N. Hummla, w którym ozęść fortepianową wykonała 
panoa Ko. z wzorową dokładnością i pewnością, 8 
zakończywszy z brawurą świadczącą o jej talencie i 
sumiennej pracy wywołała hnezne i długo trwające 
oklaski. — Młodaintka uczennica panna Rod. Í panna 
Tor. odegrały nastęynio warjacje 


samat Naathnvana. 


caly, to pownie powiat sianisławowski. Zakończywszy 
ucztę stereotypowem, ale zawsze pelnem znaczenia 
„kochajmy sio,“ udali się wszyscy nad Bystrzyce, 
gdzie zgromadziła się była niezliczona ilość mie- 
szkańców Stanisławowa i wsi przyległych. Pan prof. 
Nowicki w krótkiej przemowie wykazał znaczenie 
zarybienis rzek naszych dla gospodarstwa krajowego, 
a wskasawszy na liczne i pomyślnemi reznitatami 
uwieńczone przykłady przenoszenia i aklimatyzo- 
wania ryb europejskich w Ameryce i Australji, a 
tamtejszych w Europie, oraz okazawszy bardzo 
prosty i tani (8 sł.) przyrząd do wylegania narybku 
z ikry, który szczególnie polecił licznie zgroma- 
madzonym włościanom. wpuścił 2000 sztuk narybku 
łososi do Bystrzycy. W obec braku wszelkiej opieki; 
nad rybołowstwem i braku nstaw, któreby zapobie- 


gały zwykłemu n nas pomiędzy ludem tępieniu ryb,“ 


nie wiele mamy nadziei, aby przykłady pomyślne 
czerpane z innych krajów i n nas się ziściły, atolij 
gdyby się próba przeprowadzenia łososia do wód 
czarnomorskich udala, miałaby ona tak dla nauki, 
jak i dla nbogiego krajn naszego niemałe znaczenie, 
i zachęciłaby tak do sztucznego chowu ryb, jakoteż 
do rozpowszechnienia ryb różnych gatunków w na- 
szych rzekach. 


Drohobycz 25. kwietnia, Celem przysporzenia 
bursie tutejszej funduszu a tem samem prędszego 
wprowadzenia jej w życie, odbyły się w czasie ubie- 
głego wielkiego postn za staraniem zarządn oddz. 
towarzystwa pedagog. w Drohobyczu popularne od- 
czyty w następującym porządku: 

I. Dnia 2. marca p. S. Polak, prof, gimn.: 
„O początku i rozwoju romantycznej poezji pol- 
skiej.“ 

"I. Dnia 9. marca pni. O. Skrzeszewska nan- 
czycielka: „O wycieczce do Szczawnicy, Pienin i 
Oxorsztyna w lipcu 1878 r.“ 

II. Dnia 16. marca pni. K. Hile, nanczyciel: 
ka: „O Annie Jagiellonce.* 

IV. Dnia 25, marca pni. O. Onyszkiewics, nan- 
czycielka: „O szkole i wychowaniu w XVIII. wieku, 
z skczególnem nwsgłędnieniem Polski.“ 

V. Dnia 6. kwietnia p. Wł. Kisielewski. prof. 
gimn.: „Rant oka na epokę saską pod wzgledem 
życia politycznego, społecznego i umysłowego.“ 

Odezyty odbywały się w sali rady miejskiej, 
a ogólny esysty dochód wynosi 114 słr, 10 ct. pe 
oderąconiu 4 str. 80 ot. 

Podpisany zarząd poczytuje sobie za miły obo- 


kupca i stawiwszy się na nmówione miejsec ss 
tam buchaltera jego, który nieebeeność wwego pf $ 
cypała tłumaczył jak następuje: „Daruj pan, 16 
mój pryncypał się nie stawi, bo cedował wf 
zwanie!* | 
Z listu p. Modrzejewskiej, x Chiosf 
(Dokończenie.) Raz byłam proszona przez p. Sa: 
do wręczenia flagi kapitanowi — naturalnie, i 
większego efektu. Uoczyniłam to ehętnie, tem 
dziej, że tu jest zwyczaj witania go w ten s 
Zabawnie było patrzeć, jak nagle kapitan, s p 
wy leżącej, przybrał stojącą i, dotznąwasy 
prawą ręką, zawołał: „Je vous Baiue, mad 
Wszystko w wodzie naturalnie, t. j.: on w wod 
a ja na statku. Tego samego wieczoru, po bez 
Btannem całonocnem i całodziennem płynięcin, p 
gzedł do teatru, czerwony, jak angielski befa 
i znowu tak jak pana Rowell, publiczność przyj! 
okrzykiem. Byłam wtedy za kulisami, i na chf 


myśl przeszła mi przez głowę, że może Dumas pf. 


jechał na przedstawienie „Damy kameliowej,* U 
naturalaie witają go po amerykańskn: gwisdasj 
i krzykiem. Po ehwili, dowied:ivłam się o nra 
wej przyczynie ow3>ji. Był moment, że sęđsitam / 
roztzarowaną; ale, zastanowi'yszy się, pomyślą” 
co właściwe słuszni jsze: czy witać z tym az 
entuzjazmem człowieka, który wyratował siedmd! 
sięcin dwóch topiących się, czy też slowicka, taj 
nietylko że nie wytatował nikogo, ale niej | 
ciężką chwilę sprawił, 

Opery włoskie Maplesona i Strakoscha nié 
biły świetnych interesów. Na Maplesonie akojo; 
sze stracili 3.000 dol. w Nowym Jorku. 8 
śpiewa na własną rękę. | 

Czytałem w jednym s francuskich pism. że | 
poulowi ofiarowano 40,000 dolarów za seson wi 
ryce. Jest to irancuska blaga. Nie tak łatwo 
stać podobną sumę od tutejszych impresarjów, J4 
taka śpiewaczka jak Oary, bierze tyłko 500 
na tydzień. Cary jest przepyszne contr-alto; 
liście słyszeć o niej; śpiewała w Petersburgu 2 
kiem powodzeniem. 

Caponi zresztą jni jest wyśpiewany, S 
go w Londynie i ogromnie mi się nie podobał. | 
inaby go naswać „wypiętym”* głosem i figurą, 
może jednak, że jaki niodoświadczony impresarjo 


pał się na niego. Ale tem gorzej dla Oapoule i 
często robią się kontrakta, które nie bywają d f 


mywane, chyba, że jaki bogaty obywatel 


Salnt-Saensa na |wiąsek wynurzyć pntliczne podziękowanie pp. pre- |tuje umówioną sumę, tak jak to zrobił Stein“ 
Utwór ten chociażby wykonany 'legentom sa chętny i czynny współadsiał | śmudną | Easipową , na której stracił parę tysięcy 


i 
i 
| 


DZIENNIK POLSKI 3 
Ale, ale, spotkałam Wilkelmiego w Nowym-Jor- jęczmień pastowny złr. 4'25 do złr. 4:50, owies złr. jost oczywistym dowodem, że rząd nie uta wojsku . Wiedeń 26 kwietnia Na drisiejszy targ przypędzo- 
ku. Zawsze ten sam, tj. zachwycający. Amerykanki 426 do złr. 450, groch do golowania złr. 650 do i posądza je, o:ile się zdaje zupełnie słusznie o Telegramy „DZ. Polskiego.” kn galijskich 1180, rapowiedzianych na srodę 
przepadają za nim, chociaż tyje, mlr. 7—, groch pastowny złr. 450 do złr. 475, wyka sprzyjanie nihilistom. Jednocześnie minister spraw rmy Płw a jętkiem jednej E. apet ier paecji 
Jeżeli to pana interesuje, powiem pod sekretem |złr. 375 do 4—, bób złr. 8— do 9—, kukūrudza i i Ni . 


jaki jest jego kontrakt z Strakoschem, Dostaje 2000 
dolarów na miesiąc i z początku dostawał koszta u- 
trzymania, ale Strakosch (Maurycy) powiada, że król 
skrzypków ogromnie dużo jadł, a zatem musiał się 
ograniczyć na wydzielenia mu 50 dolarów na tygo- 
dniowe ntrzymanie. Jest to pogłoska. „Se non e 
Varo,”* 

Interesów jednak świetnych nie robią , pomimo, 
że gasety oddają Wilhelmiemu zaslnżone hołdy. 

Ameryka nie jest krajem, w którym artyści 
czystej wody mogliby się cieszyć szalonem powodze- 
niem, Jest tn wprawdzie w każdem mieście kółko 
ludzi wyksstałconych, ale ci nie zapełnią sali; inna 
zaś klasa publićsności woli pójść podziwiać piesre 
wyścigi lub operety w guście „Pianofore.* Dla tego 
mie powinniście się tam dziwić, jeżeli przedsiębiorcy 
teatralni używają reklam nawet dla artystów nie 
potrsobujących ich. Strakosch na afiszach Wilhelmie- 
go umieszcza : „King of violonista“, a. Sargent na 
moich: „Fameus artist“, albo „Groat Actress.“ — 
Duięki też różnym powiastkom, jakfe Sargent o mnie 
rozgłassa, powodzenie moje jest o vi l» lepszem od 
innych, od dawna uznanych gwiazd. Mówię tn o po- 
wodzeniu finansowem, ponieważ na sąd dzienników 
anegdotki bynajmniej nie wpływają; są one sprawie- 
dliwe z małym wyjątkiem i „nie szczędzą mi zasłu- 
żonych poóhwał.* (Styl Sary Barnardt.) 


|, ZZOZ ZZA 


Rolnictwo przemysl i handel. 
O stanie zasiewów zimowych i wiosennych 
we wschodniej części Galicji. 


Przystępując po raz pierwszy w tym roku do 
zdania sprawy z, obecnego stanu zasiewów zimo- 
wych we wschodniej Galicji, winniśmy cofnąć się 
do jesieni roku zeszłego, tv jest do czasu, w któ- 
rym zasiewy te dokonane zostały. — Otóż wia- 
uomo, że jesień zeszłoroczna była bardzo piękna 
i zupełnie zasiewom sprzyjała — trwająca bowiem 
prawie do końca listopada pogoda — pozwoliła 
nawet i najopieszalszemu gospodarzowi zasiewy 
zimowe w bardzo korzystnych, warunkach usku- 
tecznić. Jesień to jedyna pora roku w Galicji, na 
którą oskarżać się nie możemy ; inne zaś pory 
roku wą u nas tak kapryśne i w niespodzianki 
obfite, że nie tylko zwykłym śŚmiertelnikom na 
tej ziemi dają się we znaki — lecz co gorsza, że 
gospodarzy naszych wiejskich na częste i dotkliwe 
klęski narażają. 


Zima tegoroczna rozpoczęła się w początku 
grudnia, w którym to miesiącu, jak również i na- 
siępnym styczniu przy dość vblitym śniegu z wy- 
jątkiem kilkudniowej odwilży, ma Nowy rok mie- 
hśmy suche i-umiarkowane imrozy —— W“ połowie 
lutego śniegi zupełnie znikły i prawdziwie wio- 
senne ciepło nastału — było to jednak ciepło, jak 
na nasz klimat za wczesne — dlategu też w mar- 
cu spadły znowu ña zupełnie rozmarzniętą ziemię 
wielkie suiegi i przy bardzo częstych śnieżnych 
zawiejach i burzaci , któremi cały ten miesiąc się 
odznaczał, zimno do $-miu stopni Reaumera do- 
chodziło. Kwiecień, następnie aż do połowy był 
zimny i dżdzysty. — Otóż ten właśnie auormalny 
miesiąc marzec sprawił, że zboże leżąc zbyt długo 
pod śniegiem, w skutek wielkiej wilgoci w nieza- 
imarzniętej ziemi w pewnej części wyprzało a na- 
dzieja gospodarzy ujrzenia z wiosną pięknych za- 
siewów zimowych, zawiedziona poniekąd została. 

Lanotować również należy i drugą choć nie 
tak powszechną klęskę, na jaką gospodarze nasi 
jeszcze w jesieni roku zeszłego Bię uskarżali — 
była nią wielka obfitość myszy, które w niektó- 
rych okolieweh <kraju «w zasiewach zimowych=a 
szczególniej w koniczynach wielkie szkody zarzą: 
dziły. — 2 wiadomości, jakie z różnych okolie 
o stanie zasiawów zimowych odbieramy, okazuje 
sią, że na giuntach więcej lekkich i piaszczy- 
stych pszeniea i Żyto lepiej przezimowały, na 
gruntach za$ więcej ciężkich i uustych a miano- 
wicie na Podolu stan zasiewów zimowych tak wiele 
obiecujący w jesieni, dość niekorzystnie dziś się 
przedstawia, (Dok. nast.) 


stara złe, 5— do 525, kukurudza nowa złr. 450 do 4'75, 
rzepak zimowy złr, 11— do 12:50, rzepak letni złr, 11=— 
do złr. 1175, rzepak jesienny złr. 11-— do złr. —— 
Inianka złr. 1050 do złr. 11—, nasienie lniane złr, —— 
do złr, ==; nasienie konopne złr. —*— do ——, ko- 
niczyna złr. 30— do 85-—, kminek zły. —— do — —, 
anyż złr. —— do ——, anyż płaski złr. 40 — do 43—, 

Spirytus za 10.000 litrów procent: Gotowy złr. 26—, 
w terminach w miesiącu zir. ——, 

Waluty: marką 5755, rubel złr, 1'12, napoleondor 
złr. 9341). 

Przywilej. Ministerstwo baudlu i król. węgier- 
skie ministerstwo rolnictwa, przemysłu i handlu udzie- 
lity reskryptem z 25. lutego 1879 1 37.690 Hilaremu 
Dnieastrzańskiemu, ok. górniozemu w Wieliozca, wy łączny 
przywilej ną nowo wynaleziong maszynę do kruszenia 
i rozcinania węgla, soli i innych miękkich gatouków ka- 
mienia, za pomocą siły ręczuej, parowej, powietrznej i 
wodnej, a to ua przeciąg jednego roku, podrywszy od 
8. lutago 1879. 

Opisanie przywileju znajduje się w o. k. archiwum 
przywilejów w Wiedniu i jest dostępne dis każdego, po- 
nieważ wynalazoa nio prosił o zachowanie takewego w 
tajemnicy, 

Dodatek na ażjo do opłat za jazdą i (rachty 
na austrjackich kolejach żelazuych. Także od 1. maja 
1879 aż do dalszego zarządzenia nie będzie pobierany na 
kolejach żelaznych dodatek ma ażjo od opłat w srebrze 
wyrażonych, 


Z aaee. 


Przegląd polityczny. 


Lwów 25. kwietnia. 

Po dwudniowej przerwie poświęconej uroczy- 
stościom weselnym , odbyła Izba poselska w 
sobotę posiedzenie, z ktorego sprawozdanie powy” 
Żej umieszczamy. lzbu pamów zbierze się na 
posiedzenie jutro we wtorek, dla uchwnlenia usta- 
wy 0 dalszym poborze podatków ma miesiąc maj. 
Od soboty obraduje też już sejm węgierski; ruch 
parlamentarny wszedł tedy już napowrót w regu- 
larne swe tory. 

Ministrowie węgierscy odjechali w Wiednia w 
piątek wieczorem, z powrotem do Pesztu. - Sesja 
obecna sejmu węgierskiego ma trwać do połowy 
czerwca, i załatwić ustawę © obowiązkowej nauce 
języka węgierskiego w szkołach ludowych, 0 po- 
licji leśnej. o regulacji Cissy i odbudowaniu Sze- 
gedynu. Sesja jesienna ma być wcześnie zwołana 
i przedsięwziąć rewizję ustawy wojskowej, załatwić 
ugodę kroackę i budżet, Na posiedzeniu sobotniem 
prolongowano sankcjonowaną ustawę o połączeniu 
ruchu kolei z kolejami rumuńskiemi, Dzisiaj miała 
być wzięta pod obrady ustawa o wcielenie Spużu. 

W Pradze wydał dr. med. Edward Gregr, 
naczelnik strounictwa młodoczeskiego, blat 
redaktora Narodnich distów Juliusza Gr egr, 
broszurę, w której gromi rzeczone pismo, za to iż 
oświadcza się przeciw bozwarunkowómu wstąpieniu 
(Czechów do Bady państwa. Kdward Gregr żąda 
w swej broszurze, aby czescy posłowie weszli be z- 
warunkowo do kady państwa. Nie ma w tem 
wstydu, pisze autor broszury. „Dla tych zaś, co 
wprowadzili naród na nieroza4dną drogę biernego 
oporu, będzie wstąpienie Czechów du Rady pan- 
stwa zasłużoną kary i pokutę zu ich ciężki grzech, 
popełniony przeciw narodowi." 


Rosja posiada obecnie smutny” przywilej sta= 
nia na pierwszym planie zajęcia w opinji publi- 
cznej świuta całego, dzięki zaś barbarzyństwu i 
dzikości, które się objawiają zarówno w narodzie 
jak w rządzie rosyjskim, można rzee śmiało, że 
kraj ten stoi dziś pod pręgierzem Świata cywilizo= 
wanego. — Krwawe wybryki nihilistów oddały 
Europie tę niezaprzeczoną usługą, że dały jej po- 
znać społeczeństwo rosyjskie takiem , jakie ono jest 
w rzeczywistości; dzika, barbarzyńska i bezmyślna 
represja , którą car zarządził ukazem z 17, kwie- 
tnia, zdarła z Rosji ową maskę europejską , w któ- 
rą Piotr Wielki ją ustroit, a pod którą uaaiępcy 
jego tak zręcznie umieli ukrywać swą tutarako-bi- 
zantyńską naturą. — Podajemy pod rubryką „spra- 
wy zagraniczne” tekst nowego rozporządzenia ro- 
syjakiego ministra wojny dotyczącego wykonania 


wewnętrznych wydał rozporządzenie organizujące 
straż policyjną wiejską, do której wolno przyjmo* 
wać wyłącznie podoficerów i żołnierzy posiadają- 
cych medale zasługi. — Rząd postanowił zwrócić 
szczególną uwagę na ludność wiejską, gdyż jak 
zaręczs minister spraw wewnętrznych w raporcie 
swym do Rady stanu, główne siedliska organiza- 
cji rewolucyjnej znajdować się mają na wsi. 


O misji hr, Szuwałowa w Wiedniu krążą naj- 
rozmaitsze pogłoski, znany zaś półurzędowy ko- 
respondent Czasu powiada: „hr. Szuwałów nie 
przyjechał tu dla srebrnego wesela, ale albo: 
a) dla tego, żeby cesurzw odciągnąć od jiy) 
co mu się teraz nie uda; o przyszłości oczywiście 
przesądząć nie można; b) albo dla tego, żeby go 
skłonić do jakiegoś działania w rodzaju ukazu £ 
17. kwietnia wydanego w Petersburgu przeciw ni- 
hilistom. Fod'tym względem trafił na wymowne, 
namacalue dowody, że w Austrji byłoby to maj- 
; zupełniej zbytecznem.* Że ostatnie przypuazozenie 
' korespondenta Czasu jest prawdopodobnie, dowo- 
dzi tego urtykuł urzędowej Agence Russe i Jour- 
„nał de St. Petersburg, w kwrym rząd carski wnosi 
projekt urządzenia trybunału europejskiego, mają- 
cego czuwać nad bezpieczeństwem rządów i żąda 
zniesienia lub przynajmniej ograniczenia  pró- 
wa gościnności dla politycznych przestępców; 
postawienia - królobójców * ma* równi ze zwykły- 
mi zbrodniarzami i tym. podobne. Słu- 
sznie same urzędowe Organa carskie wątpią, 
aby Anglja.i Szwajcarja zgodziły się na ograni- 
czenie gościnności i opiekż, jaką udzielają polity- 
cznym wychodźęom wszystkłeńk krajów i przekonań. 
Natomiast donoszą z Berlina, Że ks. Bismark ża- 
mierzą nietylko udzielić Rosji poparcia Niemiec 
w prześladowaniu rewolucjonistów, ule żę ma za- 
wezwać mocarstwa do wspólnej akcji przeciw 
wszystkim nieprzyjaciołom zasady 
monarchiecznej, bez względu na to, czy są 
socjalistami, czy też radykalnymi republikanami, = 
4 projektem, tego rodzaju kanclerz niemiecki 
występował już w zeszłej jesieni, ale wiadomo, że 
musiuł go zaniechać w skutek odmowy w Anglji 
przystąpienia do takowego. Ubecnie, jakj zaręcza 
Pester Lloyd sądzą w Berlinie, że rząd angielski 
zmienił -przekonanie swe pod tym względem, i za“ 
pewniają, że na zjeździe panujących kKosji, Avstrji, 
Włoch i Hiszpanii, który odbędzie się w stolicy 
Niemiec z okazji złotego wesela cesarza Wilhelma, 
sprawa międzynarodowej ligi przeciw rewolucjo- 
nistom będzie szczegółowo rozbierany. 

Aby prócz  Kosji i Niemiec inne mocarstwa 
przystąpiły do ligi podobnej, temu nie wierzymy, 
gdyż nie mają one żadnego do tego powodu, « 
pomaganie rządom rosyjskiemu i niemieckiemu dv 
wyjścia z kłopotów wewnęwznych, które pod 
pewnym względem sy bardzo ma rękę Europie, 
byłoby błędem nie do darowania. 

Ze jednak w berlinie spółdziałają czynnie z 
rządem rosyjskim w spruwie nihilistów, o tem 
wątpić nie można, a skazanie, czterech Bosjan, 
przez {ød  tamtęjszy © którem poniżej podany 
telegram wspomina jest najwyrażniejszym ` tege 
dowodem. 


t 


z 


Sprawa wyboru księcia bułgarskiego, do któ- 
rego zgromadzenie narodowe ma jutro przystąpić, 
stać się może źródłem nowych  zawikłuń, 
kandydatura ks, Battenbergu upadła bowiem zu- 
pełnie, a natomiast myśl wybrania ua tron buł= 
garski guberuatora kumelji Aleko paszy, lub sy- 
nowca jego Emanuela Vogoridesa znajduje naj- 
więcej zwolenników. Bułgarzy mają nadzieję, Że 
wybór ten będzie najpewniejszym stodkiem obej- 
ścia traktatu berlińskiego i laktycznego połączenia 
Rumelji z .Bułgarją, nie ulega jednak wątpliwości, 
że mocarstwa nie pozwolą w żadnym razie na 
połączenie podobne, Porta zaś zaniosla już pro- 
teste przeciw wyborowi dziedzicznego się 
cia bułgarskiego,który zostuł rozesłany wBzyst- 
kim gabinetom. 


W sprawie sporu z Egiptem Francja i Anglja 
postanowiły wysłać do kedywa energiczną notę, 
żądającą spełnienia ich żądań, a dla poparcia tej 
noty tloty tych krajów wykonać mają zbiorową 
demonstrację. Dopiero w razie bezskuteczności 
Środków tych gabinety londyński i paryski zażą- 
dać mają od Porty detronizacji lzmaiła paszy, do 
ogłoszenia której sułtan okazuje wszelką goto- 
wość, pomimo znacznych sum- pieniędzy przysła- 
nych mu z Kairu. 


Wiedeń 27. kwietnia. Uroczystości 
chodem przy sprzyjającej pogodzie odbytym 
według programu. Wszystkie trybuny za- 
pełnione były tłamami widzów. Na prawo 
ilewo od namiotu cesarskiego pod ko- 
lamnadą zajęli miejsce dygnitarze, ciało 
dyplomatyczne, jenerałowie. Cesarstwo wraz 
z.rodziną przybyli do namiotu z uderzeniem 
11. godziny, poczem burmistrz wiedeński 
miał przemowę, na którą cesarz odpowie- 
dział. Po odspiewaniu hymnu austrjackiego 
præ członków towarzystwa spiewu, prze- 
ciągały wszystkie grupy po przed. namio- 
tem cesarskim przy ciągłych  okrzykach. 
Krocie tysięcy ludu, zgromadzonego Już od 
świtu, oklaskiwało przepyszne «ostiumy 
grup malowniczych, Festyn przechodzący 
wszelkie oczekiwania skończył się o 17, 
godzinie. Cesarz w odpowiedzi swej burmi- 
strzowi rzekł, że chciał uniknąć wszelkiego 
zbytku, adle zezwalając na hołd uchwalony 


uznania twórczej pracy na każdem polu, 
przemysłu i handlu, sztuk pięknych, tudzież 


go wspaniały widok tej uroczystości i wy- 
razit Radzie miejskiej, jenjalnym artystom, 
stowarzyszeniom, korporacjom i wszystkim 
zresztą, swojem i cesarzowej imieniem naj- 
serdeczniejsze podziękowanie. 


ketersburg 20. kwietnia. Gurko 


odjeżdża do rodziny i dopiero po |, "grocie i 


zajmie się zupełnie swem zadanier:dku*.. 


v 


srebrnego wesela zakończyły się dzisiaj po” |strata. 


U 
dlań przez Radę miejską, dać dowód swego | Paryż 3, renty 


swej troskliwej nad niemi opieki. Ucieszył | om 


złr. 68— za 160 kilo żywej wagi. Nie sprzedano wszy- 
Reiro nie wysyłać, ponieważ może być wialka 


J. Krzysztofowioz % Saohells. 
Wiedeń, 23. kwietnia, 10 godz, 50 min. 


Akcje Kredytowe . 749— Akcje kolei Połuł. . 68% 
„ Anuglo-Austr. . 11075 20 frankówk£ . . . 984 
„n Umonsbank . 7725 Rosyjski Banknęty , 1:12 
„ kolej Kar. Lud. 23550 
Usposobienie stało, 
Wiedeń,f26. kwietnia, 
Jad, dłag pań. w bank. 6540 Londyn . > 117-15 
Erie w śrebr. 6585 Srobro. a. uwaga 
Renta w złocie. . - 77:30 20-frankówka . . | 934 
Losy pożycz. z r. 1860 119'25 Dukat ces. men, . bS 
Akcje banku wiod, 807:— 


j . 100 marek niemiec. . s78 
Akcje banku kredyt. 248 50 
Wiedeń, 26. kwietnia 2 godz: 16 min. A 
Losy kredytowe . „ 16625 Weg: ObL. państ. 1874. 6740 
Węg. akcje krouyt. , 236— Galic. Indemni < 3875 
Loty Angi-Austr,B, 140— 1864 Lwy . . . . 15480 
Umonsbaak . 7710 Siedmiogr. kolei , —-— 
kolei Kar-Lud. 23475 Akcje banku obrotow. —— 
Północna 220'50 Losy tureckie « « . 
Złote renta węgiere. $ 
Akcje kolei państw. 2 
Ba ben PER 0 
sy) banknoty 
Wągiorskie Losy. . 
R i - eichsmark. . . . 
Komunal. wied. 112 > kaj 
sposobienie spokojne, 
7960 Lombardy . 
Meriim, 26. kwietnia 6 godz. 66 min. 
Rosyjskie banknoty. 19550 Galicyjskie , . . 10285 
Akcje kredytowe , . 45150 Kolsi Rumuńskiej . 3140 
bardy «i . 10226 Anustrjackio bankaoty 17895 
Telegramy zbożowe : dnia 26. kwieżnia. 
Wieuen:;: pszenica zł. 9'30, żyto zł. 6680, okowita 
pt. 107000 liter-procent zł. 2825; Buda -Peszt; paze- 
nica 76 kilogr, (ua RK x1.——; Berlin: póronica 
żółta na kwiacień-maj 178-50, żyto ——, okowita loco 
5090; Szozecin: 60108 —*—, rzepak na jeeli 
——, Pa ryż: mąki 100 kilo zł. 61.—., i 


az ww "gw "Eo Ů 
Przyjechali do Lwowa dnia 25. kwietaia. 17 
Metol £urepejaki, W. Janosewski a Woło- 


Langa. H. Zywicki z Nowego Sącza, B. 
'Dlugosrewski z Wołdzirza, U Farth s Norem E. 


CA ER. 


57:55 


Dla petersburskiego okręgu wojskwwe-|Knauscher z Bodenbach, M. Wybranowski x Ujas 


go wyszło rozporządzenie, . mocą którego |" motel Zorza. T. br. Luali Demi 


wojskowi obowiązani są donosić władzy o 
swych zapasach broni. 


Bruksela 26. kwietnia. Etoile belge 
donosi: Papież napisał do króla, że potę- 
pia walkę biskupów przeciw ustawie szkl- 
nej i że pozwala katolikom poddać „ię tej 
ustawie. 

karyż 26. kwietnia, Wczoraj odeszła 
wspólna nota Francji i Anglji, wzywająca 
Kedywa, aby -w myśl zobowiązań swych 
zamianował angielskiego i francuskiego mi- 
nistra. 

a*etersburg 26. kwietnia. Rosyj- 
scy- studenci Liebermann i Gierewitz. zo- 
stali skazani na dziewięć miesięcy a Aron- 
sohn na eztery miesiące więzienia. 

Rzym 26. kwietnia. Osservatore ro- 
mano zaprzecza stanowczo wiadomości 0 
korespondencji króla belgijskiego z pa- 
pieżem. 

Paryż 20. kwietnia. Dzis wysłany 
został okólnik Waddingtona wzywający mo- 
carstwa do pośrednictwa w sprawie granie 
Grecji. 

Temps sądzi, że rokowania mocarstw z 
Portą i Grecją jeszcze przed wysłaniem 
okólnika kazały spodziewać się rychłego 
załatwienia sprawy. 

Londym 26. kwietnia. Flota oceanu 
Spokojnego została wysłana na wybrzeże 
Peruwji dla strzeżenia interesów  angiel- 
skich. 

Times w korespondencji z Aleksandrji 
z dnia 20. kwietnia przypomina, że spra- 
wa egipska wyraźnie została w- traktacie 
berlińskim zawarowaną, że przeto Francja 
i Anglja nie mogą bez zapytania mocarstw 
traktatowych przedsiębrać względem Egiptu 
środków przymusowych. 


ya 


ianowa, S. hr. 
Drięduszycki z Gwożdtce, M. bar. Romaszkan ze Stani- 
lawowa. E. Markiewiou z Urerniowiec, J. J iz 
Załanowa. 

kotoi Angielaki, A. Baindi a Wolicy, J. Ozor- 
nigkowaki z Kipiaczki, J. Starzyński z Baranowa, W. 
Starzyński z | m wee ) F. Harschióe s H 5% 
U. Dubieński z Brodów. 


Tei 

Dla zdrowych i slabyob. Na wiosny rusza sip 
w każdym organizmie nowe życie i soki cyrkulują szyb- 
ciej. Także 1 u człowieka zachodzi ten sam wypadek, 
tętno bije szybciej i cały organizm jest wzruszony. Przy- 
czem występuję wszystkie symptoms wszelkich słabości, 
Jak wsburzenie , i, zawrót, szum w uazach , s Tox 
dęoia, zatwardzenie hemoroidy, opuchnięcie sledzony 
i wgtroby — żółtaczka, miebezpieczae wyrzmty — liszaja 
— uićrpienia gościaws i reumatyczne, Co jost przyczyną 
takowych — krew takowa nie jest czystą, nie jest zdro” 
wą, jest często gęstą, pełną bisik, sibo mieści w sobie 
atre chórobliwy materje, które subie aznkają wyjscia. 
Klegma'i xote, nagromadziły się z: innemi chorobami 
wydxzielaniammi w wnętrzna i s5 zarodkiem wipblu Cięzkich 
słabośc: Potrzobnem jest dla tego żeby tuk stab: jak : 
miechorzy ma wiosnę naturze w pomoc przyszli i przóz 
racjonalną karację krew przewyższującej chorobliwe tis- 
terje 1 zepsute s0ki z organizmu wydzielic. Najsilniejszy m 
1 najwięcej sprawdzonym środkiem zostaje praeź wszy - 
stkich lekarzy swiata jako najlepszy srodek krew przo- 
tzyszczający uznana „Sarsaparille* m najd mejaza 
i uajskateczniejąza forma zażywania takowej wyno- 
chiony złożony syrop Sarsapariiie J. Herbnbny-$ptekorza 
„żur Harmhórzigkeit in Wien VII. Kuiserstrazse 90.* By 
rop ten zawiera wszystkiu działające sabstancje Sare apa- 
rille i wiele innych szozególnych srodków w skoncuntgo- 
wanym stanie i działa nadzwyczaj szybko, Aa err; 4 
tagodnie 1bez boleści. Sarsaparilla osiggnigty skutek jest 
cadomu światu znany, dlatego możemy i J. Herbabnego 
wrmocniony Syrop Narsapariiie ponieważ przytom jest 
tani (1 flakon 86 ct) jak najmocniej poleciu. Ażeby 
prawdriwym dostać upraazam o wyrażne zarządanie By- 
ropu Sarsaparilla wzmocnivnego J. Herbabuego. 

Takowy jest do nabycia we Lwowie w apt.: Zygzu, 
Rukera i P. Mikolascha, w Krakowie w Ernótta 
Mara, w Brzeżanach u 8. Dembińskiego, w Urerniowoach 
u Golichowskiego, w Drohobyczu u L. Vobrzymeckiago, 
w Jaromawiu u J. Rohman, w Suczawie u N. Kąrasze- 
wskiego. 


W poniedziałek dnia 28. kwiótnia 
w teatrze hr. Skarbka. 


Na dochód „AŻ 
JÓZEFY. WOLEŃSKIEJ 


„Głośna sprawa” - 


dramat 5 w aktach tłam. z francuskiego 


M przepisów ukazu z 17. kwietnia, które zawiera w 
a Lwów 26 kwietnia. (Sprawozdanie lwowskiej Izby | sobie rzeczy niepraktykowane nigdy i nigdzie, dzi- 
kupieckiej. Ceny za 100 kilogramów paritas Lwów). | iejsze zaś telegramy przynoszą nam z betersbur- 
Prrenica czerwona złr, 8— do mèr. 825, pezenica biała | 5% wiadomość, że tenże minister Tozkazał, a by 
slr; 8— do 8:4, parenica żółta złr. 7— do 7 25, ordynarna 0 icerowie gwardji i armji zło- 
—— do ——, żyto słr. 4'50 do wir. 475, jesienne słr. — — Żyliw policji wykaz broni znaj- 
do złr. ——, jęczmień browarny złr. 5— do zły. 5%6,duj 4cej się wich posiadaniu, co 
z Z z) 
; daj a z 
Dnia 26. kwietnia. żądają płacą adająj płacą żądają płac% 
Lwów, z Izby handlowej Niższo-austrjackie „105 —|104 50JKeglewicha 19 —| 18 — 
1. Akcje za sztukę á 200zł. Wyższo-austrjackie . . .]100 99 76]Krakowskie „| 19 18 50 
Kolei gal. Karola Ludwikaj236 607254 —|Szląskie . © « „| z =] 96 5O/Miasta Budy. „| 38 75! 38 25 
fiwowsko-Gzerniow. 131 50129 5O]Styryjskie . -|100 50] 99 4 "KP sg , .| 86 75/ 35 25 
Banku Hipotecznego gal. |263 —|260 — |Siedmiogrhdz „ „| 78 7548 Ru olla. . . | 17 16 76 
Kredytowego gal. |226 -- 222 — Wętągorski . . 84 50| 84 —|Salma , á „| 47 47 = 
K Ha z klauz. 1867 .| 80 —| 79 50|St. Genois . . 38 38 — 
II, Listy zastawne za 100 zł. Obligi p4. kolei węgier.j107 7 107 anisławowskie 26 4 26 75 
$ Tow. Kred. gal. 5”|, w. a.| 88 90| 87 90fRenta w: jerska złota .| 90 — |.89 86/Waldst ina „| 35 25) 34 76 
: f ET E 82 50| 81 50] , ją. Kolej wsch.| 67 90| 67 60|Wiudischgratza . 34 —| 38 50 
U 88 BO| 87 . SREB ";” 7 
n n n o a Alay | tjq?eeawe, Obligi pierwszeństwa. 
Banka Hip. gal. 6'e „ | 9415) 93 50], lo austi? j. Banku fili Albrechta . . . 74 26] — — 
, Listy dłużne za 100 zł. Ziemskie kreu | 'eęgiersk, | — Klebiety . . . 95 —| 94 50 
m 4 PE włośc. 6h 93 75] 92 s à Miu. 154 Ferdynanda północ na,|104 104 — 
a zaki -dla Zakład sred. d. hand, i Pr.1246 90]246 70JEranciszka Józefa 91 26 
Ogól. R, 60] iR 151151 90 2 „  » węgierskie .|234 h al. Karola Lud. I. Eml102 25/101 75 
GaL i Buk. 6'|, los w 15! « f Badk depożytowy . . .| — x mii00 20] 99 
IV. Obłigi za 100 zł, | Towar. eskomp. niż. austr.[/85 Koszycko-Oderb. „ .| 75 2b| 74 75 
Indemnizacyjne galic.. .| 39 60|- 88 sojaal. BAR UE ad i pre = — |Lwowsko-Czern. I. Em. 4 7 z - 
RE f ? Z WR 34 756] 92; a hand.1prz.| — n 4 r. 
LR e Aa AINA b 19 5 2 Austro-węg. benku (N.-B.)807 Rudolfa . * | 84 —| 83 50 
y Stanisławow.| 26 75] 24 75|Bank kredytowy realnośc.j — Siedmiogrodzkiej | 67 67 40 
2 Ld ia jj Unionbank . ra. Kutz olej Pa a dz 1165 —|llu4 — 
F połud. (Lombar.)j117 —|116 75 
W Aa, 5 rakoja kg, g eeN rh 88 —| 87 60 
Dukat holenderski . H 5 40|kolei Albrechta , . 42 42 - |Węg. gal. Kupkowska| 70 26] 70 — 
Anka 9 - t| », AlfóldFiume . . .|128.76j128 $0————— | ——— 
Pół iiyorjał rosyjski . | 79 esip sajzof gi panna Damaja desa 6 -| a lucy 
a x HAOL. 1 6 da t 5 
Rubel rosyjski srebrny 1 1 IA: Ferdynanda || 2310 | 2205 maka i 55 a = 
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Najnowsze przepysznie płonące 


WIECE: | 


salonowe K 
stearynowe-arganckie. || 
Pakiet 6% po 74 cnit.,| 

połeoa handel p 1549 7—0 
St. Markiewicza 
wo Lwowie, Rynek 1. 42. 


mme 
RM) EW TBAŻ © AUE 7% PORE LN H ra A 


Niespodziewana 


* sił, katarom Łołądkowym, pracy 


Najskute 
Ès (już w roku 1862 wynalezionym) 
jest według doświadczeń najznakomitszych lekarzy 


Dra WAGNERA DIALIZOWANE ŻELAZO 
albowiem najsłabszy żołądek z łatwością takowe strawia, a nadto nie posiada 
ono żadnego smaku ani zapachu, przez co zażywanie nawet dzieciom mie spra- 
Fiakom 8 złr. 40 ent. 
FERRUM CATALYTICUM, 


wia najrmniejazej trudności. 
Dra wA 


Flakon 2 zir. w a. 


Powyższych środków żelazistych używano dotychczas ze znakomitym sku- 
tkiem przeciw blednicy, niedokrewności, suchotom, ogólnemu wycieńczenia 
kaezlowi połączonemu z wyrzucaniem 


czniejszym lekiem żelazistym 


R CZEKOLADA . «< 


przeciw robakom `~ 
KROECZEBA w Tokajn. 


Ogóinie znany, od wielu lat doświad- 
czony środek przeciwrobaczny, 
Zadając drieciom od czasu do czasu 
po kawałku tej czekolady można się 
ustrzedz najpewniej od robaków. 


W. m. 


dl Hi i, bi ; seth | 
białym upławom i t. d., wedłag załgcson isania. Wystrzegać się wyrobów fafszowanych. 
nowość a palący ch "|| Należy się taaa szkodliwych nasál ocb i załyd wyraźnie c 9 sm > A 
Patentowane metalowe i Dra Wagnera dializowanege żelaza. na tabliczki wraz z przepise 
gi Główny skład dia Galloji w 15 


Tytonierki z maszynką 
do robienia cygaret, 
cała manipulacja trwa pół minuty 
i robi cienkie lub grube cygareta, przy 
zamknięcia wyrzuca gotowe Cy- 
gareta, sztuka © zir. 50 cnt. 
Do nabycia w handlu 


MARCINA MÜLLERA 


Lwów, l. 14 ulica Halicka, 
Zamówienia z prowincji odwrotną 
pocztą. 1679 1—0 


T 


Zakład 


ny dr0pALYCZNY | ŹĄLYCZNY 


w Ernaderi koło Bielska, 

austrjacki Szlązk. 
trzy ćwierci godziny od koleji północnej 
Bielitz, na drodze państwowej, stacja 
pocztowa i telegraficzna. Bliższej wiado- 
mość o zakładzie i o jego urządzeniu 
udziela, jakoteż obstalowame pomieszkań 
przyjmuje Zarząd kąpielowy i ma- 
jątkowy hrabiego Saimi Gemoin i le- 
karz zakładowy dr. M. Kaufmann w 
Ernadorfie koło Bielska, austrjacki 
Szląsk. 


c 


( 


kich 


( 


i mł 


1663 2—4 


Dobra do sprzedania 


w różnych cenach iáposėsje do wy 
puszczenia ma Lilien ajent kupna | 
sprzedaży dóbr Ni. 9 ulica Rzeź 
nicka we Lwowie. 


BAAP O ; 

T; nktura przeciw mólom, 
do skrapiania futer, niszczy móle i 
szwaby, flaszeczka 20 i 40 ct. 


Proszek przeciw owadom, 


do radykalnego 


luskiew,  karakonów 
SS 4 it p. Flaszka a 25 cnt, 
“e kilgr. złr. 2. 


Tynktura przeciw pluskwom, 
do użycia z tym pran ty skutkiem 
u przedmiotów, któryo 

nie czepia, 
i młodych, faszeczka po 20 i 40 ct. 


a we Lwowie, ż E å 


aptece pnd Srebraym Orłem 


Gr 


wyniszozenia wszel- 
azczególniej pcheł, 
bronzowych i 


owadów, 


) Ez ż Zamówienia na 
| zi: 


1755 1—5 


się proszek 


- itulnej przy ulic 
o wyniszczenia jaj 5 re 7 


lub d 


Z. Rakera we Lwswie. 


WW ant 


MAGAZYN M 


się jednal: uwagę Szanownych P. Ug 
ulicy pod 1. 7, otworzyła skład mód tylka imi: uaiczka moja, która liety, 
z prowincji do mojej firmy adresowane, odbiera 1 obstalunki uskutecznia, 
kompromitując tym sposobem moją dawną znaną firmę, 

Uprasza się więc listy adresować wyraźnie me. © w kamienicy ka- 


Licząc na dotychczasowe względy Szanownych P. T. Dam, 
się z wysokiem poważaniem 1 


używania 20 ont. 6—10 


r 


ZA 
z 


e a D æ 
Znany z taniości i rzetelności i 
pod firmą: aS 


W, MALICKA 


naprzeciw Katedry, ulio# Teatralna 1. 5, w kamienicy kapitulnoj, fams 

poleca swój obficie zaopatrzony sklep +3— 

pas ; z 

JEŻ w kapelusze z Paryża 1 z Wiednia w najwyborniejszym guście, 

jak zwykle po bardzo umiarkowanych cenach, oraz 
stroiki. negliżyki i czepeczki. 


"14 


prowincję uskuteczniają się odwrotną pocztą, Zwraca S% 
T. Dam, że w <asiediztwie na tej samej 


me 
"45 


eatralnej. 


połacama "a" 
744 2-8 


G. W. Natio 


4 DZIENNIK POLSKI. 


O ° a 114 f J 3 Wody do mycia, Eau de toilette ajwodę kolońskę prawdziwą, Wodę Poleca 
edek nieszkodzący i prawdziwieļ Lait Antóphóliqne de Candes, Oriza-[IRÓŻ „Cartamine* nieszkodliwy dla§.. AOLA 3 ; A ba , 
arasSolki letnie Środek ni CZĘ A atöphonq 3 ABS UO wy sl"Txora, Athóniene, Eau Tonique Die-|Anaterynowś, Proszki i Pasty do osy- sdn; ; 
niewinny dająny ciału delikatną ceręjLacte, Pinanda, Ean Allemande, Eaujnadanią rumieńców i utrzymania świe- 7 : a kc ; % y y 4 108CI 1 w " 
od 75 cnt. 15 złr. A kialodocak e lyd Eit delPritosteaii sPĄ a e quemsre Sz, pizze ade toilette. |szczenia zębów, Atrament do znacze- znany taniośc doboro ego towaru 


która niedostrzeżenie przystaje do cia- nique, Ylarg Ylang, Poblmanna, Ma- 


nia bieliz"y. 
u; P. Veloútin „Chr. Fay,“ Japon- Orémo lxvrua de P-mp-dour, Crê YN 
H AF" | | Y Działającą scozęśliwie na skórę, skie Viete, Pina nas: Bocahé ge wp 
Berlińskie na kanwie 1° i nadaje cerze świeżość naturalną. czuskiego i inne. 


Pomadka poziomkowa dla U Ran Coli-Cr-am, C:6me glyce Perfumy Ixsra, francuskie i ar- 


- - 6 
wania ust w stanie ścieżróci i utrzy- ri kl j 3 -a |rielskie, Sachetki, Papierki wonne do i 
mania natur”lnego ich rumieńca  § 03007 PN | Rak Gg 3 kadzonia, Mydełka, Fiksatory. 
|= "Z a won oj c cca 
Pomadę uo pielęgnowacia 1 «smo-f E anme > u Ix ra, limzsuow. |Szezoiteczki do zęhów i do pazno 
enienia korzenia włosów, do kędzie-|Dr. Polta, Huhi»=t-( .ardiu, Pbiloor-|kci, do włosów i do sukień, Grzebie-|* 


Eau Ganulinise, Eaa Dorat, Ni- 
gritine- Vógótale, Orizaline-Végétale, 


a i z 
G O R S E T Y MIESORO vane i nieomylne irod- 
i zamieniające włosy w jednej chwili Melanogene, Ekstrakt i Pomądę orze-|rżawienia, tudzież do bezwaruai we-|xe de la Su:ć 6 ilypon'q ©. Chinową,fnie do czesania i za włosy, Baloniki | [NI 
francuzkie od zł. 1*:30—5.] =s kolor blond, ciemny inb. czarny, chową Maczuskiego. 8 go poro-ta tychże. Poziomkową i mos. do perfumowania po oi. we Lwowie przy ulicy Halickiej L 4 
1553 20—0 5 WY Laskawe zamiejscowe zamówienia wykonują się jak najspieszniej i jak najaknratniej. -%8 


WODY MINERALNE ze zdrcjowisk natura nych 


poleca co dni 14 świeży transport 1547 3—0 


handel KAROLA BALLĄBANA Lwowie. 


ALI 


|Palalalajarajalalalalalailafalalajalalalala(a ata JL LAT a_a ta _Va7_1l Var la_ ra (al _av_ | 


Na wystawie krajowej we Lwowie w 1877 r. została wynadgrodzona meda- , 
= | RAJCHMAN I FRENDLER 
Y gi Pierwaza galicyjska CZĘ 
” WZ : WATT RAŃ j nai : 
AN parowa fabryka Jeż, JOWAN kaucjonowana i koncesjonowana 


PARKIETÓW 


w Eamionae Strumiłowej 


fabryka parkietów w Kamionce Strumiłowej ma zaszszyt uwiadowić Szano- ) 
wng Publiczność, że urządziwszy swe warstaty na stopę odpowiednią wszel- © 
kim wymaganiom czasu 1 smaku przyjmuje i wykonywa wszelkie zamówie- 4 
nia, które adresowane hyó mogą albo do samej Dyrekcji fabryki w { 
d 
© 


nadszedł świeży transport 


Wód mineralnych 


i poleca jak najtaniej handel 


W. MARSZAŁKIEWICZA 


we Lwowie, ulica Krakowska 1. 6. 1773 1—3 


k =, 1 


Do wynajęcia | W kluczu Jagielnickim 


przy ulicy Krasickich pod 1l, 9, od 1. maja 
na I. piętrze sześć Pokol z balka- W dobrach J. W. Karola hr. 
nem, kuchnią, spiżarką i przyna- A alr* A 

leżytościami, oraz aj ezt PAN Lanckorońskiego jest od 24 
Tamże do wynajet'a dwa po-|CZErWcA 1880 roku do wy” 


A 1 i h i » 
oJomnyiy ih kaniinia dag, 14 dzierżawienia 


Wiadomość na miejscu. 


DZIEBZAWA  (ólwarK ROSOCHACZ | 


Na czs Świętoidńskiego jarmark moroa nonim jo od 1. maja. „obejmujący przeszło 800 mor- 


: do wydzierżawienia. 1750 2—4 gów obszaru. 1768 1—3 
w Ułaszkowcach 


Bliższe szczegóły oznajmi właściciel B'iższej wiadomości udzieli 
jest do wynajęcia główny 


lokal na traktjernię | 


poczta Gł woździee. 
Bliższej wiadomości udzieli 
Zarząd dóbr w Jagielnicy. 


j < 
Poszukuje się Q 7 4 i [dy > | 2 RE 


s , Przełożony tego Instytutu mieszka w Zakładzie 
190 Z i prowadzi ogólny zarząd. Leczenie przez przeło- 
żonego Zakładu tyczy mię zwichnięć i bezkształt- 


posada stała, emeryci państwowi będą ności ciała, zrośnięcia i zapalenia stawów i kości 


W komisie księgarni 


F. H. RICHTERA 


we Lwowie, 
wyszło : 1740 1-5 


D prolęcnowania kwiatów 


w pokojach, na balkonach i w oknach. 
Cena 40 ont., z przesylką 45 ont. 


X 


f 


` 


warszawska agentura ogłoszeń 


w Warszawie, Senatorska ulica Nr. 22. na I. piętrze. 

r Na mocy decyzji władzy i upoważnienia redakcji czasopism i dzien. 
ników przyjmuje wszelkie ogłoszenia, reklamy i uwiadomienia do wszystkich 
gazet miejscowych warszawskich, prowincjonalnych rosyjskich i za 
granicą wychodzących po cenach redakcyjnych, bez pobierania 
żadnej po za taksowej dopłaty. 

k Osoby chcące daó ogłoszenia jednobrzmiące do kilku naraz gazet w 
różnych językach, mogą złożyć w agenturze ogłoszenie to w jednym 
tylko językn i w jednym 4gzempiarzu, agentura zajmie się prze- 
łożenigam inseratu ną żądane języki i rozesłaniem go do wszystkich żądanych 
redakcji. Za usługę tę nie liczy sobie żadnej opłaty. 1719 3—3 

Nasz oddział wywiadowczy udziela informacji o zakładach i firmach 
w Królestwie Polskiem i Rosji co do ich zdolności kredytowej. Udzielamy 
kredytu naszym szan. klientorm, jeżali się wykażą dobremi referencjami. 
Przy nadchodzącym sezonie kąpielowym zwracumy uwagę zakładów kąpie- 
lowych na naszą agenturę ogłoszeń celem zamieszczenia inseratów w pismach 
i dziennikach, wychodzących w Krolestwie Polskiem i Rosji. Na żądanie 
wysyłamy bliższe objaśnienia i warunki franko. 

Przy większych ramówieniach — stósowny rabat. 

A TRZ WPN" NZ W a" WP NO TW a WEI NO NW EWY RE WPRO WPNE WPNE 
——n—nnnn aaam 


= z 


Kamionce Strumiłowej, albo do Kantoru młyna parowego 
Kamioneockiego we Lwowie, ulica Zóżtkiewska Nr. 85. 
Fabryka parkietów zaopatrzona jest w maszyny parowe stolarskie 
według najnowszych wynalazków i konstrukcyj, w sztuczne aparaty Buszar- 
niane i w nader obfity wybór najpiękniejszych wzorów, tak że przyjmując 
zamówienia, gwarantować może za trwały i suchy materjał, oraz za gusto- 
wne i modne wykonanie. ahi 1762 1—25 
Na żądanie rozsyła fabryka parkietów ilustrowane katalogi i cenniki. 


Karol hr. Mier. L. Tenner i syn. 
| aa Mod de a a A M M A 4 


a av PAT Pa 0 TAT 


OTW TWW WWW W WWW WAS U 


uwzwględnieni. | i ubezwładnienia muszkułów. Krewnym pacjentów 
Oferty pod adresam: H. Weber. przysłuża prawo wyborn lekarzy do konsultacji. 
poste restanto Lwów. 1733 2—3 Troskliwa piecza i wyżywienie członków instytutu 


s 5 tak we wspólnych jak i odosobnionych pokojach. 
we Wied RIU Gimnastyczne ćwiczenia, nauka przedmiotów umie- 
" igtnych, języków, muzyki. — Pica wrota kon: 
l Ą sultącje, programy i przyjęcie do Zakładu między 

Währing, CottagaSS€, godziną 2. a 4. 1688 3—6 


Nr. 3. Dr. v. Weil, Kil. nie i Dyrektor, || 


Da wiadomości właścicieli ztemskich P. LERAS, Doktora Umiejętności, 


i prodnocntów chmiein. 


Pewien kapitalista życzy sobie nabyć 
kilka set cetnarów galicyjskiego chmielu 
s roku 1879 tylko prima skład. 

Tyczące się oferty, z wykluczoniem 


Lwów, uiica Kopernika 1. 8. 1458 8-0 leczenie w łóżku powstałoj retardatii stolcowej. ©. k. oj garnizowy 


Nr. 14 we Lwowie 3, kwietnia 1879. Dr. A. Hein główny lekarz sztabowy. 
„Jkłady we Lwowie u Jos. Kleina Klarmana, Liebschitza Stefana 

Markiewicza, J. -ija i Viktora Goldbauma, jako też w wszystkich apte- 

kach i składach wód mineralnych. 1756 1—10 


Q0D OOOODODODODOOOOOOOGODOOO0O000O0O0000000000G0000 


i monety pod najkorzystniejszemi warunkami 


Iaktorów uprasza się nadesłać do ckspe- AA z È 3 g z > 1 s E, 
dycji inż rę EA z Wyszczegółnione na wystawie krajowej r. 1877 Z Chronica katar MIKI MOCZÓYĘ asm zat, ds eye gps igo i ami nie Gzlak Peh Dli wie RA żęby. 
Lol , e ' brych BOL], 4 lecarze. 
kr M. 309. 1778 1—1 A MEDALEM ZASŁUGI. z | uniknienia lic AE p e 
e A z e każdego wiek hroni katar ki j i i | podpis GRIMAULT et COMP. zos pa jedza octa 
Kin sobie jg |i Sesmis al Sakkis jamy den ae se ai W mea SAETTA OUE LETH EITE 
kz (balsam roślinno-žywiozny), tnie wypróbowanaj metody w najkrótszym czasie. Ordynuję codzień od godziny w 
A 11. do 12, dla d d 12, do 1. dl x d 3 7 ; ; 
poiff skę am ortyzacyjną > uámierza, m jgwałtowniejszy ból zębów, asawa ma jboleśnijze finksje, Ę OE a dam, o o a panów. Na honorowane listy Ni To Składy we Lwowie w aptekach pp. Mikolaschs, Zyg. Ruckera i J. Boisera, 
: i ai ahei oi wszelkie zranienia i owrzodzenia ust, dziąseł i j a, zapobi , t m z aa 3 
ma mayisk ziomski lub realność miejską|| M Gworzonia aig wrzodów na drięsłach i osadzeniu się kamieni na w ©. Dr. Weiser, I. Seilerstatte 19, IL piętro na lewo. ID©OOO0060000 
ma lat 13 do 47, lub tylko na czas krotki, p baoh. Dziąsła wzmacnia, ożywia i przywraca naturalny zdrowy ko. Q a 
Mupić lub sprzedać majątekj| 5 lor, usuwa nieprzyjemny zapach z ust Zębom nadaje śliczną białość 4 ODGACODOCOCOOCOGOCCOCOOOCOCOGOO0OO OOCOOGOGOO WVzkzno dia pPoxrindacay 
młemauki, lasy, zboże w ziarnie, rzepak, | © i zapobiega psuciu się i próchnieniu tyciże, a à p 
RADE usa, steel ie zyć | EE a 2 BÓR Ea M aso p FRANZ JOSEF’ akcyj kolei Rudolfa 
ku, wydzierżawić lub zamieniaćjj R R - 4 i ` z ei 
zajętak ziomali na mnicjary Tub większy, | B oślinno-alkaliczny proszek do zębów, 5 BITTERQUELLEŲ ć KANTOR WYMIANY 
albo na kamienicg we Lwowie lub w innem © Nadaje zębom hiałość, uauwa kamioń i kwasy, które sprowadzają © + 
aiiis; pipo że w pogram g ból i próchnienie zębów. N Ogólnie uznana jako najskuteczniejsza $ SOK A L | LILIENŃ 
dm grantów w drodze parcelacyjnej,jfj « È > 
paczy się zgłosić listownie lub osobiście s A I RAMEN T R woda g orzka x 
do od 4 lat we Lwowie istniejącej Ka E czarny kampeszowy, przewyższa wszystkie dotychczas znane atra- p działa pewnie w miernych dozach i bez doległości. Dyrektor szpitalu Dr. Ś zalatwia dostanie nowych arkuszy kuponowych 
jestrowanej firmy: „Dom bankowo- i ko-|f p, menty, nie nleśnieje, nie osadza się, nie gęstnieje, piór nie pesoje, HB | Lormser Wien. „W katarach żołądkowych i kiszkowych — przy zatwar- M s = 
misowo-handiowy* Aleksander Mie-||] £ jest nieszkodliwy, płynny i czarny raz na zawsze litr po 50 ont., m dzeniu— hrakn apetytu, nagromadzeniu się krwi— w hemoroidach, cierpie- il d (0) ak cy] E ol el Ru do lfa 
© Va W Orłowski ulica Kościuszki 8 fiaszeczki po cnt: !0, 17, 25 i 30. © niach wątrobianych i słabościach kobiecych — działa nader skutecznie. 
Pa N b Atrament do znaczenia bielizny boz gumy 30 cnt. 5 i E ari TE z PE szpitalu w Kadi Ai; SA 4 sa mierną prorcisją, 1578 28 
-ą 3 z prolteB . Orascha.* RICOR BI rzewaźnie jaxo Boloenz 1 ceco- | 
E <J A W HM EM W ZA ”N0 4 WW ECW%4 ? proticum w ogóle i szczególe przy Goprortaśii, i stałych albo przez dłuższe s, tudzież kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe 
si 
* 
n 
+ 


Aleks. Mańkowskiego, 


Ważne ogłoszenie i zalecenie. 


przez B lekarzy. wyptóbo frode Uznane od wielu lat i doświadczone szczególnie w febrze, cierpio- j; > =a 
we wnęlgich k div iach żołądk h 1 kiszk ; ig 11 - | a e o e dyp WI 
Ie A, aha r tarle, Kæ niach żołądkowych i kiszkowych 548 11 -0 „e < 


zapaleniu kanału oddechowego {Bronchi 
tm), w rozdemie płucowej 

i v BOLE unu., 
Skuteczność potwierdzają liczne świade 
etwa i podziękowania, które do każdej 

flaszki są dożączone. 

Główne sklady utrzymają: we Lwowi: 
p. J. Mikoląsch, w Krakowie p. W. Be. 
dyk, w Wiednia J. Weiss apteka Tuch 
laubea Nr. 27, w Warszawie H. Kucha 
rzewski, w Wilnie P. Grużewski, w Prze- 
myślu u wynalazcy. 1544 5 — 


MIEJSCE KĄPIELOWE GLEICHENBERG 


Otixrarcie sezonu: 4. maja. 15164-10 
Pomleszkania I wody mineralne zamawiają się w Dyrekcji w Glelchenbergu. 


JG  |Prawie za darmo! Œ= | 


,. Otrzymaliśmy polecenie od masy konkursewej niedawno upadłej wiel- 
kiej angielskiej fabryki srebra Britania, wszystkie na składzie znajdujące 
się przedmioty ze srebra Britannia za drobnem wynagrodzeniem frachtu i 4, 
części wartości wyrobu takowa rozdarować. „Hg 

Ag EE e dat za pobraniem ca przylepionej Zd RW Soc" kt AA RZN 
ceny do każdego artykłu, jedynie za zwrotem szpezów frachtowych z An- $ ams wro UP! SP a „p zb” AD SP 4 czycy f 
plii du Wiednia, i nader a ozęści wyrobu, Esma kaden. następu- EACKEGKIE EE R REUB SKG 2 zk jadł dz nie aani oban: 2 : 
jące przedmioty za czwartą część reainej wartości a zatem za daremnie, BĘ 9 2 f 
6 sztuk łyżek stołowych ze srebra Britannia, 6 sztuk łyżeczek do kawy tego HE Zakład dyjetetyczno-po wietrzny 
z w 


samego gatnnku razem wzięte 2 złr. 1-66 EN N 
Ę 1 wodeoleczniczy 


Lgoc:e (Kanra! Ellgod 


6 
6 „ . widelców tego samego gatunku, razem 12 sztuk, Dawniej 
- (na Szląsku austrjackim) 


kosztowały 9 złr., kosztują, dzisiaj wszystkie te 12 sztuk „ 310 
pod Cieszymem 


chochelka, ciężkiej jakości dawniej 3 złr. teraz à n —70 
chochla, najcięższa sorta, z najlepszego srebra Britannia, da- 

stacja kolei Koszycko-Bogumińskiej (Kaschau- 
Oderberg) Cieszyn. 


Jr Riesowa Augsburgska Rsancja życia 


zawsze znajduje się w zapasie i poleca sig przy sposobności : Y 
we LWOWIE u Jakóba Beisera apt.j w GLINIANACH Adolf Helm apt. <b 
B Piotra Mikolascha apt. |w TARNOWIE u A. Tenczyna apt. 
A Zygmunta Ruckera apt.| w RZESZOWIE u J. Sohaitters 8 Co.* 
" K. Krzyżanowskiego a-| w TARNOPOLU F. Jamrogiewicz ap.<b 
pteka obok Brygidek | w SAMBORZE uJ. Aleksiewicza apt, 
w KRAKOWIE u M. Jawornickiego.| w STRYJU u Juljana Zgórskiego apt. $ 
a u W. Redyka apt. |'w Stanieławowio Ferd. Stechera apt.4 
w BOCHNI u Franciszka Reiss apt. | w KOLOMYI u Jana Bidorowicza apt. 
w BRODACH K., Witosłoawski apt. | w CZERNIOWCACH F. Goliahowski, © 
Ed. Liszka apt. Kamil Alt apt. e 


0 


1 
1 52 
wniej 4 złr., teraz . . : . . . À o a y SFIO ; 
6 podstawek ze srebra Britannia, dawniej 2 złr., teraz Š 5 $ 
1 szczypozyki na cukier ze srebra Britannis, dawniej 1 złr,, teraz „ —'30 o 
prócz tego eleganckie lichtarze para po złr. 1, 2, 2'50, 8. — Fili- 
Łanki po ot. 50, 75, 80, złr. 1, i 1:40, — Imbryki na kawę po złr, 2, 250, 
3 +4. — Cukierniczki po złr. 2, 2:80, 4, 5:50 i 7. — Rozrzutniczka cukru 
po ut. 25, 40, 75, 90 i zir. 1.— Flaszeczki na ocet i oliwę po złr. 2:50, 280, 
50, 4'75 i 5. — Czarki na masło po ct. 75 i 95, złr. 1-70, 2:80, 8-25 i 4. — 
Filiżanki z podstawkami na zupę, po złr. 1:60, 2:50 i 8. 


i 


M AREK A Założona w roku 18558. 7 
; j> : Premrawana na wiedeńskiej wystawie śwlata w r. 1973 medalem postę- 


powym i w Linzu w r. 1875 srebrnym medalem. 
: Żródło nabycia haftów złotych i ozdób kościelnych. 
tz z ANNC 


Do najprzewielebniejszego duchowieństwa! 


vt 


ży Świeźe górskie powietrze w uroczej okolicy Beskidu kar- gy 
] k ° Nan DEF" Niesłychanie tanie Gi packiego wzniesionej na 445 metrów nad powierzchnią morza. R 
Stefan ber ya Karolina Berlyak i dia £ażdego gospodarstwa zalecający jest, komplet składający się z 33 MISE Kumysi mleko wszelkiego rodzaju. 


sztuk praktycznych i szczególnie dobrze wyrobionych przedmiotów zrobio- E9% ; 4 
nych z najlepszego i najdalikatniejszego srebra Britannia za bajecznie tanią È dd TA BT dyjetetyczne chorób narzędzi trawienia - 
cenę, tylko złr. 6:45 a mianowicie : oddechania. Leczenie powietrzem zgęszczonem i 


we Lwowie. 
przy plaga Sw. Dnokc pod I. 10, 


mieszczanin i fabrykant/zsleca swoje haft es i jedwabiu, 
ja : 


ozdób kościelnych 


; A ; M * e i 6 sztuk przednich nożów z trzonkiem bra Britanni TS 4 $ rozrzedzonem. Leczenie wziewne. i 
T. J. Zwoniomeè poleca sig ta ECS wszystkich canid baldachıny, obsłony go 6 , majdelikat izyshfęidziców ze srebra Britannia | FEE Leczenie ohorób z upośledsonego odżywiania wy» Š 
w Oserniowosok u pana d. ary, stuły, chorągwie, z jednej sztuki. |2$3580 ES nikających oraz chorób nerwowych i narzędzi rachu. / 
py = kvi | ptk: z arch A m chorągwie dla towarzyst 8 e pa łyżek sg ZE arobra WERE 1 las "pr 2. MPE ki d d l i 
aldachinów, © W chochli masywnej ze srebra Britannia do mleka aó dow Mi A i 
teriepinuy wiedeńakio, pary-|| słon ua bary, koszul mazal spiowaków ji stwarzyszeń 1 2 chochli do zupy, ze srobra Britannia RE S$ x p. m i f E aina hi 
skie, boriitskie i lipskio, pia-4 nych ; dJa ministrantów i bi 6 „ podstawek na noże, że srebra Britannia Sad SR NI apielo. Kąpiele ziołowe igliwiowe, piaskowe, 
mina i Asharmonie "tn" lzny kołojelnojń akot r e- weteranów. 1 „  rozrzutniczki ze srebra Britannia E$ ky pP KR elektryczne I borowinowe. 
ukie. 1 - 0; Í 84 SU- d ° r a y i t ô j i > 
: kień kapłańskich. surdutów /Ornaty przyjmują się do 33 sztuk, Wszystkie te przedmioty są z najdelikatniejszego srebra Britannia Ż a NTS A R mó a pu m. | pensyj ret p 
mag (REANT KAERYKARSKIE- grz rewerend, floks i t. d. | naprawy. sporządzone, które jest jedynym na świecie eksystowanym metalem, który $ zad” eikım ortem, opatrzony woaociągami, należy 


wentylowany. r 
Lekarz, apteka i skład wód mineralnych zugranieznych i sz 

krajowych w miejseu. 1758 2—3 $ 
Leczenie odbywa się przez cały rok. Otwarcie 


y "R 3 zawsze bisłym zostaje, 1 od prawdziwego srebra nawet po 20 letniem użyciu 
Uwa a: Hafty do których materja się dodaje, prayjmnją się nie jest do rozróżnienia, za CO rotuje się. H 

jakość igi montowania i będą jak nejtroskłiw ej wykończone, Niech się kałden spieszy z obstalunkami, gdyż przy tmkiej niesły- 
Jatoteż wszystkie zapytania odwrotną pocztą. 1605 6 -6 chanej taności zostaną takowe rozchwytane, 1602 9—12 


WIEN Mm. Adres i jedyne miejsce obatalowania dla o. k, austr-węgier. prowincji, 
e 


dla kościołów i kaplie. 


Gwarancja na lat 10 
Oczy najumiarkowańsze, u rabatem od een 


28) 


ma PZPZEZY 


<> 


fabrycznych. ; $ : R Zakładu nastąpi dnia 15. maja. 
a krk Skład jeneralny, fabryk ze srebra Britannia : g Bliższych objaśnień udziela dyrekt kładu Dr. J 
ad 5 do 10 UR "CAE: i pes: R ur A SAAN 2, Blau & Kann Wien l, Elisabethstrasse Nr. 6. Ę Zlembiński z Krakowa 0 SO OT EEE AGa E An 
o l0 złr. miesięcznie. kak | A RZ GZ ZWEI KEG WAKE WA 
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Wydawcą i redaktar odpowiedzialny: Władysław Zawadzki. > | 


